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Rok 83. 


Wychodzi codziennie o godzinie 5 po południu 
z wyjątkiem dni poświątecznych. 

Numer pojedyńczy kosztuje w miejscu 5 centów, 
pocztą 8 centów. — Biuro Redakcyi i Administracyi 
ulica Czarnieekiego 1. 8. — Listy należy frankować. 

Reklamacye otwarte wolne od opłaty. 


Telefon redakcyi nr. 88. 


CZEŚĆ URZĘDOWA 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył nadać najmiłościwiej podporueznikowi 
pułku ułanów Cesarza Józefa II. nr. 6, Woj- 
ciechowi Bużenin-Mniszkowi, godność 
podkomorzego z uwolnieniem od taksy. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 
czył Najwyższem postanowieniem z dnia 1 
sierpnia b. r. nadać najmiłościwiej drugiemu 
prezydentowi sądu krajowego w Wiedniu, 
Edwardowi hr. Lamezanowi-Salins, 
krzyż kawalerski orderu Leopolda z uwolnie- 
niem od taksy. 


Dnia 4 sierpnia b. r. został wydany i ro- 
zesłany z c.k. nadwornej i państwowej drukarni 
XXXIX zeszyt Dziennika ustaw państwowych w 
wydaniu niemieckiem. 

Zeszyt ten zawiera : 

Nr. 124. Obwieszczenie Ministerstwa obrony krajo- 
wej z dnia 9 lipca b. r. w sprawie zmia- 
ny przepisów wojskowych część I. 

Nr. 125. Obwieszczenie Ministerstwa skarbu z 
dnia 18 lipca b. r. względem dodatkowego 
porozumienia zawartego z reprezentacyą 
księstwa Bukowiny w sprawie bukowiń- 
skiego funduszu idemnizacyjnego. 

Nr. 126. Rozporządzenie Ministra handlu z dnia 
1 sierpnia b. r. co do uregulowania prze- 
wozu kolejami wybuchowych przedmiotów. 


Ogłoszenie. 


Z końcem lipca 1898 r. było w obie- 
gu na zasadzie ustaw z dnia 24 grudnia 1867 r. 
(Dz. u. p. ur. 8 z r. 1868) i z dnia 1 lipca 
1868 (Dz. u. p. nr. 84): 
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Po kilku dniach choroby budzić się 
w nim zaczęły dawniejsze, coraz dawniejsze 
wspomnienia, wypadki, na które patrzył 
w dzieciństwie, kojarzył chorobliwie ze zda- 
rzeniami ostatnich czasów; doświadczenia ży- 
ciowe ze szkół i uniwersytetu mięszał z opo- 
wieściami zasłyszanemi od nianiek wtedy, gdy 
zaledwie wychodził z niemowlęctwa. W gło- 
śnych tych marzeniach postacie Hanki i sta- 
rego Jana odgrywały ważną bardzo rolę; 
wszędzie je widział, do każdego zdarzenia 
wplótł. 

Kazimierz, który siadywał zazwyczaj 
przy chorym od godziny jedenastej w nocy 
do szóstej rano wsłuchiwał się w te dziwne, 
fantastyczne, dzikie poematy... To grzmią- 
eym, niby surma bojowa głosem, to znowu 
cichym, ledwie dosłyszalnym tęsknym i roz- 
modlonym, opowiadał chory godzinami całe- 
mi dziwne jakieś dzieje, na pół prawdziwe, 
na pół bajeczne; w opowieściach tych usły- 
szeć można było wszystko, eo ród jego prze- 
żył i doświadczył przez długich ostatnich 
sto lat; bohaterstwa i enoty plątały się tam 
w mistyczny jakiś związek z wadami i błę- 


jednoreńskowych 
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Imseraty przyjmują: w Austryi i Niemczech 
wszystkie agencye anonsów; we Francyi, w Paryżu 
wyłącznie agencya pana A d am a, Boulevard Raspail, 
Nr. 105 bis. 
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A. Według regestrów, prowadzonych w |tygodnie przedzielają już rzeczpospolitę od 


uprzyw. austryacko-węgierskim Banku narodo- 
wym, a obecnie sprawdzonych: 
Udziałowych przekazów hipotecznych opie- 
wających na wal. austr. 
a) nieoprocentowanych 
b) 8 pre. oprocentowanych, 


25.450 zł, 


sześciomięsięcznych 62,669.900 , 
e) 27/, pre. oprocentowanych 
trzymiesięcznych 36.629.000 ,„ 


razem  99,324.850 zł. 
B. Wydanych z zam- 
knięcia przez obie ko- 
misye kontroli bankno- 
tów państwowych, a mia- 
nowicie : 
65,4:79.649 
pięcioreńskowych 134,878.080 
pięćdziesięcioreń. 112,312.950 zł. 
razem .  312,670.679 
w ogóle 41 1,995 029 
Wiedeń, 4 sierpnia 1898. 
Z komisyi Rady państwa dla kontroli dłu- 
gu państwa. 
Dr. Krnest Hauswirth, 
prezydent, 
Zygmunt hr. Berchtold, 


członek komisyi. 


CZĘŚĆ NIEĘURZĘDOWA 


Lwów, 7 sierpnia. 


Gdy przed czterma laty Franeya przy- 
stąpić miała, podobnie jak teraz, do 
urny wyborczej, w całym kraju wrzało: san- 
gwiniezny charakter francuskiego narodu, 
słynna gorącość krwi rasy galliekiej, na- 
miętne i pełne zapału przejmowanie się Fran- 
cuzów sprawami politecznemi i publicznem 
życiem, znalazły wówczas dokładne odzwier- 
ciedlenie w ruchu wyborczym. Jakżeż ina- 
czej ruch ten dzisiaj wygląda ! Zaledwie dwa 


wyborów, a prócz powodzi manifestów wy- 
borczych i istnej powodzi kandydatów, pusto 
i głucho! Ani znaku owej agitacyi i owej 
namiętności, jakie rozwijano innemi laty, a 
jeżeli kto robi dziś hałas z wyborami we 
Francyi, to tylko jednostki, któreby chciały 
zwrócić uwagę na siebie —;kraj bowiem cały 
i cały naród milezą i obojętnie oczekują 
dwudziestego sierpnia. Z pośród niezliczonych 
programów wyborczych żaden nie zwraca 
większej uwagi na siebie i żaden nie wy- 
wołuje silniejszej dyskusyi; żaden z nich 
także nie przynosi ze sobą myśli nowej lub 
twórczej idei. Mdłe wszystko i — pleśnią 
okryte. 

ł Przyczyny tego charakterystycznego ob- 
jawu obecnych wyborów powszechnych we 
Francji nie potrzeba szukać zbyt daleko lub zbyt 
głęboko. Leży ona jak na dłoni: ten dziwny 
indiferentyzm dla parlamentarnych wyborów 
wytworzył w narodzie francuskim sam par- 
lamentaryzm. W r. 1889 naród francuski 
wrzał cały, bo miał interes w wyborach po- 
wszechnych, bojwiedział, iż tylko przez szezery 
i szeroki udział w tych wyborach może 
zgnieść boulanżyzm a niebezpieczeństwo re- 
akeyi odwrócić od swojej rzeczpospolitej. 
A dzisiaj? Dzisiaj cóż może go tak bardzo 
obchodzić ów parlament, shańbiony Panamą, 
ów parlament, który wszystkie starania swoje 
wysiłlał w tym kierunku, aby siebie samego 
utrzymać przy życiu, a przez siebie utrzy- 
mać przy życiu rządy słabe, bez energii, bez 
jednolitości i myśli przewodniej. Naród fran- 
cuski jest dumny ze swej rzeczpospolitej i 
przywiązany jest do niej gorąco — ale tylko 
do tej rzeczpospolitej, która podniosła go z 
pogromu lat 1870 i 1871, która przywró- 
ciła mu należne stanowisko w polityce i po- 
stawiła go na właściwej wyżynie w rzędzie 
narodów przodujących cywilizacyi. Naród ten 
zawsze miał wielką sympatyę dla silnego 
rządu: on lubił, by nim nie tylko rządzono 
ale by nad nim także panowano — dzisiejsze 
zaś, sklecone z najrozmaitszych żywiołów, 
łączących się z sobą nie dla zasady lecz 
dla utylitarnych względów rządy republikań- 


mnanaa O O A A Z R A O A AZ O TÓ 


skie, nie są zdolne zaspokoić wymagań na- 
rodu francuskiego. Owa nieszczęśliwa „kon- 
eentracya republikańska", która sprawiła, iż 
shańbiony Panamą parlament ostatni mógł 
dożyć aż do dzisiejszych czasów, do kresu 
wyznaczonego mu przez konstytucyę; ta „kon- 
centracya republikańska*, zawdzięczająca po- 
wstanie swe nie żadnej myśli głębszej i twór- 
czej, lecz instynktowi samozachowawczemu 
najrozmaitszych grup republikańskich, nieraz 
stokroć bardziej w pojmowaniu rzeczy różnią- 
cych się od siebie, niż różnią się monarchi- 
ści od umiarkowanych zwolenników repu- 
bliki: ta „koncentracya republikańska" — 
swoją polityką klik 1 kamarylli wytworzyła 
w narodzie francuskim pewne zniechęcenie, 
niezawodnie chwilowe — do parlamentaryzmu 
i do kwestyj z nim się łączących. 

Teraz jednak właśnie byłaby pora uwol- 
nić się od „koncentracyi* i jeżeli teraz tego 
nie uczyni naród francuski, to utraci może 
najlepszą ku temu sposobność. Dziś nikt i 
nie nie zagraża istnieniu republiki we Fran- 
cyi: boulanżyzm pokonany, monarchiści w 
rozbiciu i osłabieniu, a republika wzmocniona 
potężnym zastępem owych les ralliés, któ- 
rych pozyskała dla nich roztropna i życzliwa 
polityka Ojca św. Zamiast kazać umiarko- 
wanym republikanom iść razem u jednego 
wózka, ze skrajnymi demagogami lub socya- 
listami — powinien naród francuski uwolnić 
się od tego haraczu z zasad i spokoju pu- 
blieznego, jaki dla miłości „republikańskiej 
koneentracyi* płacił dotychczas  rozkłado- 
wym swoim czynnikom, a zerwawszy z nimi 
raz na zawsze i stanowczo, tem  szczerzej 
powinien wyciągnąć dłoń swą do owych „po- 
jednanych* : zyskałby w nich punkt oparcia 
tem lepszy, iż nietylko silny, ale także naj- 
szlachetniejsze niosący w swem łonie trady- 
cye dziejów i rozwoju Francji i najlepszą 
rękojmię szczerości, bo wiarę. 

Wtedy nie potrzebowałby już nadal 
naród francuski zadowalać się rządem, w 
którym, jak w dzisiejszym gabinecie pary- 
skim, obok umiarkowanych, zasiadaliby i 
skrajni radykaliści; wtedy także rząd fran- 
euski nie potrzebowałby już protekcji pre- 


dami, grzechami rodowymi. A wszędzie... 
czy to na pobojowiskach, czy w przyciemnio- 
nych gotyckich kościołach, czy wśród gór 
śnieżnych lub na tle nadmorskich dolin bal- 
samicznie wonnych i.... wszędzie : czy w oj- 
czyznie czy zdala od niej... była ona — po- 
stać biednej ofiary w szalonym biegu Życia 
zdeptanej; — była ona, Hanka, wyanielona 
jakaś, do nadziemskich istot zaliczona; był 
i Jan stary, opiekun i doradca, karciciel i do- 
brodziej. 

— Przebaczcie ojcowie, przebaczcie 
dziadowie, pradziadowie! — wołał nieraz 
zrywając się z posłania. — Przebacz Janie 
stary, przebacz i ty bladolica, zakrwawio- 
na.... Inaczej, inaczej już będzie, inaczej! Na 
wojnę pójdę.... na wojnę ciężką... krew prze- 
lewać będę... krew rumianą.... krew rycer- 
ską... Za grzechy odpokutuję w niewoli cięż- 
kiej... bezlitosnej.... I ty spłyniesz wówczas 
ku mnie... ty bladolica.... ty ofiaro.... i prze- 
baczenie mi przyniesiesz.... przebaczenie, 
krzywdy odpuszczenie... I weźmiesz z sobą, 
z sobą.... do nieba jasnego... A 

Majaczenia takie trwały godzinami ca- 
łemi, mieniły się kameleonowymi blaski i spra- 
wiały to, że Kazimierz sam słuchając uczu- 
wał jakiś zawrót głowy, jakąś chorobliwą 
rozbujałość fantazyi.... 

Dziewiątego dnia choroby spostrzeżono 
w chorym straszny upadek sił i osłabienie, 
przechodzące wszelkie oczekiwania lekarza; 
zmienił się wprost w bezwładną bryłę; ma- 
jaczenia ustały zupełnie, karmiono go prze- 
mocą. 

Doktor tryumfował, twierdząc, że prze- 
silenie nadchodzi, że jutro lub pojutrze za- 
cznie się rekonwalescencya.... Tymezasem 
stan ten trwał drugich dni dziewięć i do- 
piero pod koniec ośmnastej doby choroby, 
Aleksander zapadł w sen dziwnie twardy, 


do letargu raczej niż do snu zwykłego po- 
dobny, z którego obudził się przytomny zu- 
pełnie ale osłabiony i bezsilny jak nowo na- 
rodzone dziecię. 


Chociaż lekarz długo jeszcze nie po- 
zwolił wspominać choremu o owych smutnych 
wypadkach, które poprzedziły jego chorobę 
i były jej bezpośrednią przezyną; mimo to 
dochodzenia, prowadzone energicznie, i bez 
zeznań pana Aleksandra doprowadziły do 
nadzwyczajnie ciekawych rezultatów. Wyka- 
zały najdowodniej, że n. p. uwięziony Ko- 
ciurbów recte Kociorba wygnany ongi ze 
służby diak, a poprzednio wydalony wycho- 
waniec kamienieckiego guberskiego semina- 
ryum duchownego, zbiegły wreszcie kandy- 
dat na mnicha w Ławrze — był w jak naj- 
ściślejszem porozumieniu ze szlachcicem Bła- 
źnickim, dawnym urzędnikiem przy kasie 
skarbowej w powiatowem mieście Winnicy, 
który posądzony o skradzenie pięciu tysięcy 
rubli w tejże kasie, przez dwa lata trzymany 
był w areszcie, a z braku dowodów został wre- 
szeie na wolność wypuszczony, miejsce rzą- 
dowe jednak stracił był na zawsze. 


Prokurator, młody i bardzo energiczny 
oraz zdolny człowiek, godzinami całemi roz- 
mawiał z Kazimierzem i baronem, rozpytując 
się o dawniejsze stosunki dworu ze szlachtą... 
Dziś jasnem już było, że spółka dwóch ło- 
trów zawzięła się była, ażeby barmonię pa- 
nującą dawniej popsuć, wojnę wywołać i z tej 
wojny korzyści ciągnąć. Po dokładniejszych 
obrachunkach pokazało się, że Kociurba wy- 
dusił ze szlachty około dwanaście tysięcy 
rubli w ciągu trzech lat — do dziesięciu 
wykpił Błaźnicki od dziedzica. 

— Żebym ja tego drugiego ptaszka 
złapał — szeptał półgłosem prokurator do 
barona w czasie poufnych pogadanek — za- 


grałbym mu ja kozaka, aż pod sufit 
skakał... i 3 
„ Zyczenia młodego prokuratora spełniły 
się rychlej, niż mógł się spodziewać; poli- 
cya odeska zawiadomiła go telegraficznie : 
„że poszukiwanego Błaźniekiego, który pod 
udanem nazwiskiem Piórkowskiego zamówił 
był miejsce na tureckim statku, odpływają- 
cym do Konstantynopola — policyi ująć się 
udało; że prawdziwe jego nazwisko odkryto 
i znaleziono przy przestępcy dwadzieścia 
sześć tysięcy rubli, które złożono do czasu 
w depozyt do kas rządowych“. 

Na żądanie prokuratora pana Błaźni- 
ckiego przewieziono do Kamieńca, gdzie go 
wraz z Kociurbą i Szarugą sądzono. 

Dwóch „panów adwokatów* zasądził sąd 
przysięgłych na trzyletnie więzienie i nastę- 
pnie osiedlenie dożywotnie w Syberyi.... Sza- 
rugę uznano winnym przestępstwa zaburze- 
nia spokoju publicznego i skazano na trzy 
miesiące aresztu, z powodu jednak stwierdzo- 
nego w nim nałogu pijaństwa oddano po od- 
byciu kary pod pilny nadzór miejscowej po- 
lieyi .=-. . . . . . QI 

Pan Aleksander nadzwyczaj powolnie 
przychodził do zdrowia, po tej strasznej i tak 
przewlekłej chorobie; zaledwie w pierwszych 
dniach listopada mógł wstać i o swych si- 
łach przejść się po pokoju.... 

O pożarze i towarzyszących mu wypad- 
kach od chwili powrotu do przytomności ani 
razu nie wspomniał; dopiero nieunikniona 
rozmowa z prokuratorem zmusiła go do przy- 
pomnienia tej smutnej i bolesnej Sprawy.... 

Pomimo, że rozmowa z prokuratorem 
trwała z górą godzinę, powstał po niej nad- 
spodziewanie spokojny i daleko mniej wzbu- 
rzony, niż obawiali się tego baron i Kazi- 
mierz, który teraz z zamku nie wyjeżdżał 


zydenta republiki lub fanfary prasy, wyzysku- 
jącej w tym kierunku nawet taką n. p. sprawę 
syamską, do utrzymania się u steru. A w pań- 
stwach o ustroju takim, jaki ma dzisiejsza 
Francya, tylko zaufanie i sympatya narodu 
może dać parlamentowi i rządowi tę siłę, 
która naród do coraz dalszego prowadzi ro- 
zwoju ! 


Uroczystość jubileuszowa 


pułku dragonów Imienia Najj. Pana. 


PPPOE 


Niezwykłą a podniosłą uręczystość ob- 
chodził w dniu 4-go b. m. pułk dragonów, 
noszący Imię Najj. Pana, a stojący załogą 
w Gródku. Obchodzono 50-letni jubileusz 
dnia, w którym Najmiłościwiej Panujący 
Monarcha raczył przyjąć godność właścicie- 
la pułku. ; 

Już w wigilię właściwego dnia ju- 
bileuszowego zauważyć można było w mało 
zazwyczaj ożywionem miasteczku Gródku 
ruch i charakter odświętny. Trakt mię- 
dzy dworcem kolejowym a rynkiem prze- 
rzynały bezustannie dwukonne pojazdy fia- 
kierskie, na ten eel w liczbie przeszło 20 
ze Lwowa zamówione, a dowożące od każde- 
go niemal pociągu coraz to nowych gości, 
przybyłych ze wszech stron Monarchii na 
uroczystość jubileuszową. 

Gródek odświeżył się: z budynków 
urzędów politycznych i autonomicznych, a 
niemniej i z domów prywatnych powiewały 
chorągwie , wiele budynków pięknie dekoro- 
wano. 

Wśród zastępu gości, przybyli: Komen- 
dant korpusu przemyskiego, generał Antoni 
Galgotzy, dywizyoner kawaleryi baron Ripp, 
generałowie: Mayer, Aleksander hr. Hübner, 
baron Mertens , major w stanie nieczynnym 
gwardyi cesarskiej Nowarra, pułkownik i 
szef 8 oddziału w Ministerstwie wojny Hu 
ber , szef sztabu generalnego baron Pino, i 
wielu, wielu innych , albo w stanie nieczyn- 
nym należących do pułku, albo zaliczających 
się z po za dalszego obrębu do jego wypró- 
bowanych i gorliwych przyjaciół. 

Właściwa uroczystość rozpoczęła się w 
dniu 4 b. m. o godz. 10 rano mszą polową 
w namiocie, przy udziale ustawionego w pa- 
radzie pułku dragonów Imienia Cesarza Fran- 
ciszka Józefa, pod komendą pułkownika Al- 
freda Ziętkiewicza, generalicyi, wszystkich 
gości przybyłych na jubileusz, przedstawi- 
cieli władz politycznych z szambelanem ce- 
sarskim p. starostą Tehorzniekim na czele 
i władz autonomieznych, burmistrza miasta 
Iippusa, oraz wobec dość licznie zgroma- 
dzonej puliezności z miasta i okolicy. Po 
skończonem nabożeństwie i stosownej prze- 
mowie starszego kapelana wojskowego do 
żołnierzy wygłoszonej, wyjaśnił pułkownik 
Ziętkiewiez w krótkich słowach całemu puł- 
kowi, iż przed 50 laty Monarcha w unifor- 
mie tego pułku wstąpił w szeregi armii. 

Przemowa pułkownika  Ziętkiewicza , 
wygłoszona do pułku, rekrutującego się 
na Morawie, w jęgo jezyku rodzinnym, opie- 
wała w przekładzie jak następuje: 


„Dziś upływa lat 50 od chwili, kiedy 
Najj. Cesarz Ferdynand zamianował 13-le- 
tniego wówczas Najd. Arcyksięcia Franciszka 
Józefa właścicielem naszego pułku. Od 4- go 
sierpnia 1848, a więe od pół wieku, mamy 
zaszczyt chlubić się tem wysokiem odznacze- 
święte Imię 
Najłaskawszego naszego (Cesarza i Króla! 
W trzech kampaniach szedł pułk pod tem 
pełnem chwały Imieniem odważnie w ogień 
za Cesarza i Ojezyznę — a i w długich la- 


niem, że nam wolno nosić 


tach pokoju uważał sobie za punkt honoru 


okazać się godnym łaski swego Najdostoj- 
niejszego Właściciela. Zachowajmy więc na 
zawsze w najżywszej pamięci tę najzaszczy- 


tniejszą dla nas okoliczność , że Najj. Pan 
w uniformie naszego właśnie pułku wstąpił 
w szeregi armii, która Swego Najwyższego 
Wodza pełną uwielbienia miłością i niezło- 
mną wiernością otacza. W tej uroczystej 
chwili, kiedy każde serce prawego żołnierza 


na wspomnienie Imienia: Franciszek Józef 


żywiej uderza, zawołajcie cesarsecy dragoni 
wraz ze mną: Nasz Najmiłościwszy Właści- 
ciel, Jego cesarska i król. Apostolska Mość 
Monarcha niech żyje!* 

Grzmiący i przeciągły okrzyk trzy- 
krotny odpowiedział na to 


udowy. 


Następnie zgromadził pułkownik Ziet- 
kiewiez dokoła siebie wszystkich podoficerów 
pułku i oznajmił im, że Najj. Pan, z okazyi 
jubileuszu, raczył ofiarować pułkowi funda- 
eyę w wysokości 12.000 zł., z której odsetki 


w kwocie 480 zł. przeznaczone będą dla 
czterech najgodniejszych podoficerów. Ażeby 
rozdanie tych premij już w dniu jubileuszo- 
wym umożliwić, ofiarował Najj. Pan nadto 
osobno kwotę 480 zł. eelem rozdania między 
czterech najgodniejszych podoficerów, co też 
pułkownik Ziętkiewiez uskutecznił. 

Po dwugodzinnej przerwie rozpoczęły 
się wyścigi konne wojskowe. Na placu ćwi- 


czeń kawaleryi, oddalonym o 7 klm. od 


Gródka — pod Kamienobrodem, założono 


znakomity tor wyścigowy i pobudowano wy- 


godne trybuny. Dzięki sprzyjającej pogodzie, 
publiczność przybyła tak z miasta jak z oko- 
liey bardzo licznie na ten interesujący punkt 
programu. Biegów było 6 a mianowicie: 

Steeple chase dla koni służbowych 
oficerów i kadetów pułku. Meta 3.200 mtr. 
Dar honorowy ofiarowany przez generał- 
porucznika Antoniego Galgotzyego, i 15 duk. 
pierwszemu. Nagroda honorowa ofiarowana 
przez majora barona Lebringa, drugiemn; 
nagroda honorowa trzeciernu. 

P'erwszy przybył do mety porucznika 
Pomeisla kary wałach „Hades*, drugim był 
porucznika Kranza gniady wałach „Herodot“, 
trzecim podporucznika Klenki kary wałach 
„Inhalt“. — Nastąpił bieg wyścigowy dla 
dragonów, a potem steeple chase dla własnych 
koni oficerów i kadetów pułku. Dar hono- 
rowy pierwszemu przez generał - porucznika 
Izydora br. Rippa i 15 dukatów. Nagroda 
honorowa drugiemu przeznaczona przez pod- 
pułkownika Liela. Nagroda honorowa trze- 
ciemu. Meta 3.200 mtr. Z 24 mianowanych 
koni brało udział w biegu 7, z tych przybył 
do mety: 1) porucznika Hńbla kasztanowaty 


prawie i ztąd administrował swoim i kuzyna 
swego majątkiem. 

Od chwili rozmowy z prokuratorem 
stałe jakieś postanowienie zrodziło się w umy- 
śle Aleksandra ; Kazimierz czuł, że od owego 
czasu Aleksander pragnie rozmowić się z nim 
w jakiejś ważnej sprawie, nie ma jednak od- 


wagi rozpocząć raz tej rozmowy; czuł, że, 


szuka sposobności pozostania z nim sam na 
sam, jednakże, gdy znałeźli się sami, mówił 
o obojętnych sprawach, pomimo, że Odrowąż 
kilka razy starał się zachęcić go do zwierzeń. 
Aż pewnego poranku grudniowego, gdy ba- 
ron i inni zamkowi goście, którzy nudzili się 
teraz okrutnie, wyjechali spróbować myśliw- 
skiego szezęścia po świeżej „ponowie“, a pani 
Odrowążowa udała się do Głuchowa dowiedzieć 
się, co robi się w domu podczas nieobecności 
państwa — Aleksander przystąpił do odkry- 
cia przed Kazimierzem swych projektów. 

Siedzieli obaj w obszernej sklepionej izbie 
zamkowej, którą wybrano w ezasie choroby 
dziedzica na jego sypialnię; blask odbijający 
od świeżo spadłego śniegu i zimnych, mar- 
twych promieni grudniowego słońca, kłócił 
się z odblaskiem płomieni suto rozłożonego 
ognia na kominie; Kazimierz siedział zamy- 
ślony i wodził oczyma za przechodzącym dziś 
jakoś raźniej i szybcej Aleksandrem... Na- 
gle ten stanął przed swym kuzynem, oparł 
mu wychudzone ręce na ramieniu i patrząc 
mu badawezo w oczy, zaczął mówić: 

— Kaziu | Co robić ?... Abdykować mu- 
szę l... — tu zaśmiał się smutno. — Tak! 
tak 1... Muszę abdykować.... wynieść się ztąd. .. 

-— Jakto rozumiesz? — zapytał zanie- 
pokojonym głosem Kazimierz. 

— No, z oczu ludziom zejść — brzmia- 
ła zimna i zrezygnowana odpowiedź. 

s — Nie możesz! — szepnął, zamyśla- 
Jye Się znowu głęboko Kazimierz. — Obo- 
wiązkiem twoim świętym jest: na gruncie, 


na posterunku, na wyłomie stać, zamku i 
włości pilnować... winy i błędy naprawiać... 

Przerwał na chwilę i spojrzał swemi 
badawczemi oczami na milezącego Aleksan- 
dra; poznał od razu, że jego słowa nie czy- 
nią rekonwalescentowi przykrości, że trafiają 
mu do przekonania, mówił więc dalej: 


Rumieniee nikły, zaledwie dostrzegal- 
ny, przebiegł po wybladłem i wychudzonem 
obliczu Aleksandra , usta złożyły mu się do 
lekkiego ironieznego uśmiechu, a wraz 
z uśmiechem tym zabrzmiały smutne, żało- 
ścią ciężarne słowa: 

— Obowiązek |... Dawniej śmiałem się 
z tego słowa, dziś znam już całą jego bez- 
litośną doniosłość.... Obowiązek! Tak, spełnić 
go muszę, ale zanim go spełnię , powinie- 
nem wiedzieć dokładnie, co do niego należy. 
Muszę się nauczyć spełniać obowiązki mego 
stanu, a tego nie umiem.... 

— Nauczysz się! — zawołał gorąco 
Kazimierz. 

— Właśnie tego pragnę — mówił da- 
lej Aleksander. — Tu, na miejseu byłoby to 
po nad moje siły; bałbym się, bym nie po- 
pełnił nowej jakiej omyłki... Zresztą, te 
straszne wspomnienia... oh! straszne... stra- 
szne. x 

I przysłonił oczy dłonią, jakby pragnąc 
zakryć przykre jakieś obrazy, cisnące się 
gwałtem przed wzrok jego duszy; zamilkł, 
głucho i bezwładnie padł na fotel, stojący 
przed kominem. 

(Dokończenie nastąpi). 


wezwanie, 
a kapela 58-go pułku zaintonowała hymn 


nand 
pułku. 
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wałach „Strizel“, 


mistrza barona 
wałach „Mikado“ (jeździec poruez. Stusak). 

Po popisie koni’ podoficerskich o na- 
grodę odbył się najważniejszy bieg, a mia- 
nowicie jubileuszowe Steeple chase o dar 


honorowy, ofiarowany przez Naj- 


jaśniejszego Pana dla zwycięscy; dla 
drugiego przypadła nagroda honorowa ofia- 
rowana przez pułkownika Ziętkiewicza, a dla 
trzeciego również nagroda honorowa. Z 15 
mianowanych koni biegało 8. Pierwszą była 
podporucznika Polnitzky'ego gn. kl. „Inqui- 
sition“ ze stada hr. Siemińskiego, drugim 
porucznika Michlstettera 5 l. gn. 0g. „Na- 
dor“, trzecią podporucznika Hónischa gn. 
kl. „Alboni* od „Albrook“. Wyścigi zakoń- 
czył bieg myśliwski koni służbowych ofice- 
rów i kadetów pułku. Dar honorowy ofiaro- 
wany przez generał-majora hrabiego Hübnera 
i15 dukatów pierwszemu ; nagroda honorowa 
drugiemu i trzeciemu. Masterem pył major 
baron Gehring. Pierwszy przybył do mety 
koń porucznika Stusaka, drugi koń porucz- 
nika Valentsits'a, trzeci koń podporucznika 
Hibla. 

Po powrocie do miasta rozpoczęła się 
o godzinie 8 wieczorem uczta jubileuszowa, 
do której zasiadło przeszło 70 uczestników 
w odświętnie przystrojonej zamkniętej uje- 
żdżalni. Podezas uczty wzniósł pierwszy toast: 
na cześć Jego Ces. i Król. Apostolskiej Mości 
Cesarza Franciszka Józefa, wypowiedziany w 
wymownych i pełnych zapału słowach, puł- 
kownik Ziętkiewicz, na którego przemowę 
zgromadzeni odpowiedzieli grzmiącym 1 prze- 
ciągłym okrzykiem : „Niech żyje!“ 

Następnie na cześć pułku wznióst toast 
komenderujący korpusu generał Ant. Galgo- 
tzy, a dalej wznoszono toasty na cześć ko- 
mendanta korpusu i wiele innych, poezem 
nastąpiło odczytanie całego szeregu telegra- 
mów, nadeszłych z różnych stron kraju od 
nieobecnych członków i przyjaciół pułku. 
Wśród ogólnej ciszy i skupionej uwagi po- 
dał pułkownik Ziętkiewiez do ogólnej wiado- 
mości depeszę Najjaśniejszego Pana, jaka na 
ręce jego do pułku nadeszła. Przytaczamy 
ją tutaj w dosłownem brzmieniu : 

„Zywy biorę udział w dzisiejszych uro- 
czystościach jubileuszowych pułku i wdzię- 
eznością przejęty, przypominam sobie chwilę, 
w której przed 50 laty ś. p. Cesarz Ferdy- 
zamianował mię właścicielem tegoż 

Z radością i dumą nosiłem nieraz 
ową honorową a pierwotnie o odrębnych zna- 
kach szatę pułku tego, który dziś zarówno jak 
niegdyś pełnią enót wojskowych jaśnieje. Jak 
Imię Moje tak i życzliwość ma należy do 
pułku, który niezawodnie po wszystkie cza- 
sy jako jednako mężny odłam mej dzielnej 
konnicy okaże się godnym tych względów. 
Przesyłam korpusowi oficerskiemu, całemu 
wojsku w pułku i tym wszystkim, co du- 
chem dawnego a wiernego koleżeństwa prze- 


jęci, przybyli celem święcenia tej uroczysto- 


ści, Moje pozdrowienie. 
F'ramciszek Józef.“ 

O godzinie 11 w nocy nastąpiło poże- 
gnanie i rozjazd pewnej części gości, pod- 
czas gdy młodzież wśród dźwięków muzyki 
zabawiała się do rana. 

Taki był przebieg tej niezwykłej a pod- 
niosłej uroczystości jubileuszowej, która, co 
prawda, nie pierwszym i nie ostatnim, a bar- 
dzo wymownym była wyrazem miłości i przy- 
wiązania jednego odłamu armii ku swojemu 
najdaskawszemu i najszlachetniejszemu Mo- 
narsze. 


M e E 


Dwa katolicko-slowiańskie 
zjazdy. 


W starym Welehradzie, kolebce chrze- 
ściaństwa w Słowiańszezyźnie , odbyły się 
81 lipca, 1 i 2 sierpnia dwa wielkie, kato- 
lieko-słowiańskie zjazdy. O nich piszą z We- 
lehradu do Czasu: Pierwszy , zwołany przez 
niedawno temu założone, ale szeroko już po 
Morawie rozszerzone „Apostolstwo św. Cy- 
ryla i Metodego“, był wiecem ludowym 
w najpiękniejszem tego słowa znaczeniu. 
Obrady toczyły się pod gołem niebem, a 
obracały się koło czei świętych słowiańskich 
Apostołów i sposobów , jakimi przekazaną 
przez nieh katolicką wiarę, pod ich opieką 
i w ich slady po całej Słowiańszczyźnie sze- 
rzyćby należało. 

Drugi zjazd, zainaugurowany przez 
„Literarną jednotę* ołomunieekich teologów, 
rozpoczął swe obrady natychmiast po ukoń- 
czeniu poprzednich , i zgromadził w olbrzy- 
mim refektarzu klasztornym, przemienionym 
na salę kongresową , około 500 akademików 
z Morawy, Czech i innych krajów słowiań- 
skich; przeszło 500 księży, profesorów, dzien- 
nikarzy, słowem, przedstawicieli nietylko 
czeskiej i morawskiej, ale do pewnego sto- 
pnia i w ogóle całej katolieko - słowiańskiej 
inteligencji. Przemawiano po czesku, po pol- 
sku, kroaeku, rusku, słowacku, słoweńsku, 
serbsko-łużycku , a wszystkie przemowy na- 
tebnione były jedną przewodnią myślą „ey- 
rylsko - metodyjską*, programem „eyrylsko- 


2) porucznika Klenk: 6- 
letnia kara gniada klacz „Andalusa*, 3) rot- 
Wallischa 6-letni gniady 


metodyjskim *. jak to raz po raz mowcy z nieo- 
pisanym zapałem powtarzali. Oczywiście, 
i o losach Kościoła pod panowaniem rossy]" 
skiem niejednokrotnie była mowa. Kilka cy* 
towanych na chybił trafił faktów, kilka przy” 
kładów, wywołało nadzwyczajne poruszenie 
a niemniejsze zdziwienie; widać było , jak 1 
tu — o miedzę od polskich granie — mało 
i bardzo mało wiedzą co się dzieje w kra- 
jach pod panowaniem Rossyi, jakie walki 
Kościół tam przechodzi... 


Proces Dueret-Norton. 


W Paryżu rozpoczął się w sobotę, a 
ukończył wczoraj nad ranem proces przeciw- 
ko Nortonowi i przeciw panu Dueret, redakto- 
rowi dawniej boulanżystowskiego, a dzisiaj 
pozostającego pod wpływami Constansa dzien- 
nika La Cocarde — proces o znane fałszer- 
stwo dokumentów, wykradzionych rzekomo 
ambasadzie angielskiej. Dokumenta te, prze- 
dłożone parlamentowi przez b. deputowanych 
Deroulóde'a i Millvoye, miały na eelu do re- 
szty zgnębić wodza radykałów p. Clemenceau, 
dorzucająe jeszcze do niejasnego światła, ja- 
kie pozostawiła na nim sprawa panamska, 
cienie zdrady państwa. Atak chybił jednak 
zupełnie celu; okazało się, że dokumenta są 
sfałszowane przez Nortona za poduszczeniem 
Duereta i oto p. Clemenceau wyszedł z ca- 
łej sprawy jako bohater idei, na którego 
wrogowie zastawili niecną zasadzkę. Zręczny 
ten i równie bezwzględny, jak zdolny ezło- 
wiek, z mimowiedniego zwycięstwa tego po- 
trafi niezawodnie wyciągnąć wszystkie mo- 
żliwe konsekwencye, czy to teraz, w czasie 
wyborów, czy też później, w przyszłym par- 
lamencie. 

Ostatni akt tej tyle głośnej sprawy ro- 
zegrał się zatem w sobotę w paryskim pa- 
łacu sprawiedliwości. Jako świadkowie we- 
zwani zostali do rozprawy: Millevoye, Dórou- 
lède, markiz de Mores, de Cesti, de Dion, 
de Lagrence, agent prywatny de Morósa, 
Maigne, Hebrard z Tempsa i Calmette z Fi- 
gara, Marinoni i Judet z Petit Journal, Ar- 
tur Meyer z Gaulois i eksperci kaligrafowie 
Bessac i Gobert. Obrońca wezwał także na 
świadków: ministra spraw zagranicznych 
Develle'a i spraw wewnętrznych, a zarazem 
prezesa gabinetu p. Dupuy, ponieważ jednak 
jako ministrowie nie mają obowiązku stawie- 
nia się, więc też na proees nie przybyli. 
Norton chciał zawezwać lorda Dufferina, ale 
mu adwokat jego wytłómaczył, że byłoby to 
połączone z wielkiemi trudnościami. W ak- 
cie oskarżenia była także mowa o tem, iż 
przeciwko depntowanemu Millevoye, mające- 
mu udział w tej sprawie, z powodu jego nie- 
tykalności poselskiej procesu wytoczyć nie 
można. Millevoye protestował przeciwko te- 
mu, powołując się na to, że przecież złożył 
mandat; prokuratorowi jednak chodziło wi- 
docznie o wezwanie pana Millevoye jedynie 
w roli świadka. 

Rozprawę prowadził Mersier, oskarżał 
generalny prokurator Lafion, znany z proce- 
su panaraskiego. O godzinie pół do jedena- 
stej zrana rozpoczęto odczytywać akt oskar- 
żenia. Przy wywoływaniu świadków okazało 
się, że zaledwie kilku stawiło się; między 
innymi i Deroulede wymówił się słabością; 
zastępea Henryka Rocheforta żądał, aby jego 
klientowi pozwolono także przyłączyć się do 
postępowania karnego -— prezes trybunału 
sprzeciwił się jednak, uzasadniając odmowę 
swą tem, iż Rochefort, jako skazany przez 
trybunał stanu, nie może, nie odcierpiawszy 
kary, wykonywać we Francyi praw obywa- 
telskich, „a więc także nie może przyłączać 
się do procesu jako strona prywatna. Nie 
nie pomogły argumenta zastępcy Rocheforta, 
iż we Francji prawo nie zna śmierci cywil- 
nej, i że jeśli już po wyroku trybunału sta 
nu w r. 1890 przy pewnym procesie sąd 
paryski mógł skazać Rocheforta, to powinien 
mu teraz także pozwolić na obronę zagrożo- 
nej jego czei obywatelskiej; sąd nie przy- 
chylił się do Żądania redaktora  JIntrasi- 
geani'a. 

Po załatwieniu sprawy uczestnictwa 
Rocheforta w procesie, przystąpiono do prze- 
słuchania oskarżonych, W rozprawie uczest- 
niczy Jerzy Clémenceau, jako strona pry- 
watna. 

Naprzód przesłuchano Nortona. Mulat 
ten mówi spokojnie, z namysłem i nie da 
się stropić nigdy w zeznaniach. Wszystkie 
jego oświadezenia skierowane są widocznie 
ku temu, aby całą winę zwalić na Ducreta 
i Millvoye'a. Między innemi przyznaje on 
także, iż Marinoni, wydawca Petit Journal'u, 
oprócz 15 tysięcy franków przyrzekł mu do- 
brze płatną posadę w swym dzienniku. 

Drugi oskarżony Dueret w długim wy- 
wodzie broni się przeciw zarzutom aktu o- 
skarżenia i zarzutom Nortona. Opowiada 
długo znane dobrze szczegóły całej sprawy, 
a zeznania jego nabierają większego znacze- 
nia dopiero z chwilą, gdy przystępuje do 0- 
powiadania przebiegu posłuchania u ministra 
spraw zagranicznych Develle'a. — Develle 
przyjął go wraz z p. Millvoye, przeglądnął 
papiery, przyznał, że są bardzo ciekawe i 


zagranicy.“ Pytam się — mówił Dueret — 
p. Clemenceau, który również wydaje dzien- 
nik, czy nie byłby on wśród takich okoli- 


3 


rzekł; „Tu w mem biurku mam dowody, iż wrogów — nie mogło pozostać niewzruszo- ; nieba zmienny a względna wilgotność powietrza angielska, złożona z męża, żony i trojga dzieci. 
dzienniki francuskie otrzymują pieniądze z'nem i poszło na wędkę zręcznego mowcy i| około 80 procent; deszez nieznaczny. 


i dyplomaty. Gdy wołał: „po za wszystkiemi 
j wielkiemi słowami tych panów kryją się 
i prywatne zawiści“ — mało już kto był 


czności również uwierzył opowiadaniu Nor- jw sali, ktoby mu nie wierzył. — Clemen- 


tona? (Clemenceau śmieje się i rusza ramio- 
nami). Tego samego dnia, w którym odwie- 
dziliśmy Develle'a, wieczorem byliśmy u p. 
Dupuy. Ponieważ zwolnił on mię od sło 
wa honoru, iż nie opowiem nikomu o 
przebiegu naszej rozmowy, przeto mogę 
tu powtórzyć jedno zdanie pana Dupuy. 
Prezes ministrów zauważył z ubolewa- 
niem, że nie można już dzisiaj niestety 
uprawiać takiej polityki, jak przed wiekami 
w Wenecyi, że mianowicie nie można dziś 
kazać przyjść kilku ludziom i powiedzieć im 
(tu ezyni ruch taki, jakby kogo dusił): „Zrób- 
cie, by ten człowiek zniknął.“ (W sali wiel- 
kie poruszenie). Prokurator zrywa się ze swe- 
go siedzenia i woła: P. Dupuy nie mógł te- 
ge powiedzieć. Obrońca Dueret'a Demange: 
Prośbę wniesioną przez nas do prezydenta 
republiki, by obu ministrom pozwolił zjawić 
się przed trybunałem, odrzucono, a przecież 
podobny wypadek niedawno miał miejsce. 
Bourgeois, b. minister sprawiedliwości, czuł 
potrzebę stawienia się w sądzie i podał się 
do dymisyi, byle tu módz przybyć. Mógł 
był postapić tak i p. Dupuy. (W sali poru- 
szenie). 

Gdy przesłuchiwano świadków, jeden 
z nich, współpracownik Gaulois, p. Meyer 
otrzymał depeszę od br. Macken, który sło- 
wem honoru zaręczał, iż rojaliści nie mieli 
nie wspólnego ze sprawą fałszerstwa doku- 
mentów. Depeszę odczytano. 

Zajmujące były zeznania p. Millvoye. 
Develle i Dupuy — mówił on — konfero- 
wali całemi godzinami ze mną. Dupuy mó- 
wił, że jego zdaniem, Clemenceau, gdyby 
był patryotą , powinienby odebrać sobie ży- 
cie.... Ducreta — mówił Millvoye dalej — 
uważam za niewinnego, Nortona zaś za nie- 
zdolnego do tak rafinowanego oszustwa. Spra- 
wiedliwość powinna szukać i znaleźć pra- 
wdziwego sprawcę zbrodni. (Słuchacze biją 
oklaski. Oklaski skierowane są przeciw p. 
Clemenceau, do którego odnosi się ta apo- 
strofa p. Millvoye'a). Clemenceau zapytuje 
p. Millvoye o kilka szczegółów. — Millvoye 
odpowiada namiętnie: Na pytanie Clemen- 
ceau nie odpowiem. Czyż on odpowiada za 
to, co czynił i czyni Korneliusz Herz? (Po- 
ruszenie w w sali), — Clemenceau: Powi- 
mès» s pan przecież odpowiedzieć a przy- 
najmniej nie kłamać. (Wśród publiczności, 
która usposobiona jest nieprzychylnie prze- 
ciw p. Clemenceau, hałas i wrzawa). 

Następnym świadkiem, którego przesłu- 
chano, był markiz de Morós. Jego zeznania 
są jednym stekiem najfatalniejszych obraz 
dla Clemenceau: Gdy mi przyniesiono do- 
kumenta Nortona, nie potrzebowałem ich już 
właściwie. Zapatrywania moje na tego oska- 
rżonego (tu wyciągniętą dłonią wskazuje na 
p. Clemenceau) były już ustalone. (Wielki 
niepokój w sali. Przysłuchujący się rozpra- 
wie adwokaci popierają ataki Morésa gło- 
śnymi objawami nietajonej nienawiści do 
Clemenceau. Prezydent nadaremnie usiłuje 
przyprowadzić Morósa do większego umiar- 
kowania). — Morós mówi dalej zwrócony do 
Clemenceau: Pan jesteś agentem Anglii i 
uznany za niehonorowego. — Prezydent mówi 
łagodnie: Tę sprawę uregulujecie sobie kie- 
dyś później. ( Wesołość). — Morós dalej ata- 
kuje p. Clemenceau i twierdzi, że ministro- 
wie sami zachęcali do ogłoszenia dokumen- 
tów Nortona. Następnie mówi: Każdy może 
w życiu mem prywatnem śledzić i patrzeć, 
zkąd biorę pieniądze, w każdym razie nie 
biorę ich od Korneliusza Herza. A zkąd 
bierze je Clemenceau ? — Dalsze słowa Mo- 
re'sa i odpowiedź Clemenceau gubią się w 
hałasie i wrzawie. Prezydent przerywa po- 
siedzenie. 

Po przerwie przesłuchano świadka Ce- 
sti'ego, który fotografował owe dokumenty. 
Nie szczędzi on także obelg p. Clómenceau 
i odchodząc woła doń: Pan jesteś kłamcą. — 
Dalszy świadek hr. Dion, który sprawę całą 
pojmuje ze stanowiska pojedynku i dla tego 
nie chce zeznawać, z uśmiechem zauważył, 
wskazując na Clémenceau: Dziwię się, ja- 
kim sposobem ten pan zasiada tu jako o- 
skarżyciel a nie oskarżony. — Marinoni, wy- 
dawca Petit Journalu, ten, który dał pienią- 
dze na zapłacenie Nortona (70 tysięcy fran- 
ków), oświadcza, iż uważał to za obowiązek 
patryotyczny zdemaskować p. Clémenceau i 
na ten cel byłby dał kwotę nawet dziesięć 
kroć większą, tem bardziej, iż starczy mu 
na to. i 

O godzinie jedenastej w nocy zabrał 
głos Clemenceau. Ten kondotier parlamen- 
tarny , który tylu stokroć potężniejszych od 
siebie wrogów pokonał już i powalił dzięki 
swemu sprytowi i dzięki wymowie swojej, 
tym razem rozwinął także wszystkie skarby 
swych niezwykłych zdolności oratorskich. 
Mówił porywająco i wymową swą druzgotał 
bez litości tych, którzy przed chwilą pastwili 
Się nad nim. Nawet audytoryum, to audyto- 
ryum, które składało się z samych jego 
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ceau zakończył porywającym zwrutem o mi- 
łości ojczyzny. Obwiniono go — mówił — 
o najpotworniejszą zbrodnię, o zdradę ojezy- 
zny. Odważono się o coś podobnego obwinić 
Francuza! Jedno pozostaje uczynić przysię- 
głym: to samo, co zrobiła Izba; wydać 
werdykt potępienia na oskarżonych, werdykt, 
któryby potępił i nieoskarżonych fałszerzy. — 
Ostatnia ta apostrofa odnosiła się do Con- 
stansa. 

Wyrok zapadł dopiero nad ranem. We- 
dług dzisiejszych depesz, Nortona skazano 
na trzy lata więzienia i 100 fr. grzywny; 
Duerota na rok więzienia i 100 fr., oprócz 
tego obaj skazani zostali na solidarne wy- 
nagrodzenie szkody panu Clemenceau, po- 
pełnionej „oszczerstwem* — szkody w kwo- 
cie — risum teneatis — jednego franka! 
Wyrok ten mówi sam za siebie i bez ko- 
mentarzy. 


KRONIKA 


Lwów, 7 sierpnia. 


— JE. Ks. Arcybiskup Issakowicz 
wyjechał w sobotę do Horodenki. 


— Skarb w murze. Niezwykły wypa- 
dek odnalezienia skarbu, zamurowanego przez 
dawno zmarłego właściciela, zdarzył się onegdaj 
we Lwowie. Pan St. Niemojowski, właściciel 
firmy fabrykującej tutki cygaretowe zaku pił nie- 
dawno realność przy ulicy Skarbkowskiej we 
Lwowie. Dawna właścicielka nowonabywey zwró- 
ciła uwagę na to, że wuj jej, znany oryginał, 
który mieszkał ongi w tym domu, miał posiadać 
znaczny majątek w dukatach i innych monetach 
złotych, kosztownościach, a także w niezwykłych 
perłach. Skarbu tego, mimo najskrupulatniej- 
szych poszukiwań nie odnaleziono po śmierci 
właściciela, przypuszezano jednak, że skarb ten 
gdzieś ukrył przed śmiercią. W piątek przy 
sposobności rekonstrukcyi tego domu, którą p. 
Niemojowski zarządził, murarze zajęci rozwala- 
niem starego komina, natrafili na kilka szkatu- 
łek, zabrali je iukryli. Dnia następnego w so- 
botę do roboty się nie stawili, a nawet do wy- 
płaty tygodniowej. Właściciel zawiadomiony o 
tem odkryciu dał znać policyi, która wyśledziła 
odkrywców. Zaprzeczają oni jednak jakoby co- 
kolwiek w kominie znaleźli. Zarządzono śledztwo. 


j Zmarła w ostatnich dniach: We Liwo- 
wie, Ida ze Starzewskich Madeyska, urodzona w 


roku 1847. 


— Ze Szczawnicy piszą do Czasu: 
Prezydent kolei państwowych JE. dr. Biliński 
zawiadomił telegraficznie prezesa Klubu szcza- 
wniekiego w odpowiedzi na wysłany telegram, 
iż stacya kolei w Starym Sączu będzie rozsze- 
rzona, natomiast rychłej budowie kolei żelaznej 
do Szczawnicy stoją na przeszkodzie względy 
finansowe. Klub uchwalił podziękować JE. Bi- 
lińskiemu, a równocześnie na wniosek p. rejenta 
Łucyana Lipińskiego, postanowił wysłać dwie 
petycye: jednę do Koła polskiego w Wiedniu 
o przyspieszenie budowy kolei Szczawnica-Stary- 
Sącz, ewentualnie Szczawnica-Ohabówka, a drugą 
tej samej treści do Sejmu galicyjskiego, dołącza- 
jąc zarazem prośbę o natychmiastową budowę 
już wytrasowanego gościńca ze Szczawnicy do 
stacyi kolei w Piwnicznej, długości 12 kilo- 
metrów. 

W kółku osób zaproszonych odbyła się 
dnia 3. b. m. w sali balowej tutejszego dworca 
gościnnego zabawa tańcująca, w której wzięło 
udział 16 par. Zabawa ta przeciągnęła się dogo- 
dziny 2. Wziął w niej udział JE. dr. Dunaje- 
wski z rodziną. 


— Z obserwatoryum c. k. Szkoły po- 
litechnieżnej we Lwowie. Dnia 5 sierpnia b. r. 
Barometr idzie w górę. 

W ubiegłych dobach licząc od godziny 12 
w południe dnia 5 sierpnia do 12 w południe 
dnia 7 sierpnia b. r., mieliśmy wiatr zmienny 
z zachodu o średniej prędkości 3:3 m/sek., stan 
nieba zmienny a powietrze wilgotne (74 pre. wil- 
g tności względnej); opad desz, wysokość opadu 
27 mm. 

Średnia temperatura w tym czasie była 
-4-18 5°C., najwyższa -|-25,4%0. w sobotę po- 
południu, najniższa --12,40. w nocy z soboty 
na niedzielę. 

Wczoraj wieczorem i dziś rano padał deszcz 
nieznaczny. 

Zniżka barometryczna 750 do 755 mm. 
znajdowała się w Królestwie Polskiem ; zwyżka 
770 do 765 mm. w zatoce Biskajskiej. 

Stan barometru, zredukowany do poziomu 
morza, był dziś o godzinie 12 w południe 
763 mm. 

Prognoza na dobę S sierpnia bieżącego roku 
(od północy do północy): Wiatr będzie północno- 
zachodni o średniej prędkości 4 m/sek.; średnia | 
! temperatura doby pozostanie około + 18°C., stan 


sierpnia 1893. 


— Podejrzane wypadki zasłabnięcia 
zdarzyły się w ostatnich dniach na Węgrzech, 
a mianowicie w Kórósmezó 7 wypadków, w 
Raho 4 wypadki. Przedsięwzięto  najściślejsze 
środki zapobiegawcze przeciw szerzeniu się mo- 
żliwej epidemii. 

Warszawski Dniewnik zamieszcza co 
następuje: „Onegdaj pociągiem wieczornym drogi 
żel. terespolskiej jadąca do Warszawy żydówka, 
Qyrla Żerchowka , udająca się wraz z rodziną z 
gubernii podolskiej do Ameryki, zachorowała w 


Nieszczęśliwi jechali do Pekinu. 


| — Drzewa zniewieściałe. Jak zape- 
'wnia profesor Zorauer z Proszkowa, i drzewa, 
zbyt starannie pielęgnowane... niewieścieją, sła- 
bną i karleją. Dotyezy to szezególniej drzew 
owocowych. Profesor Zorauer dokonał wielu po- 
miarów grubości pnia i kory dziezków a drzew 
szczepionych, mianowicie grusżek, i znalazł, że 
Kora drzew szczepionych staje się z czasem bar- 
dzo miękką, mięsistą, gdy kora drzew dziko ro- 
snących wvdznacza się sprężystością i mocą. 
Jednocześnie z mięknięciem kory zmniejsza się i 


drodze. Chorą zatrzymano na stacyi i w karecie | grubość drzewa oraz pojedynczych gałęzi, co ca- 
miejskiej do przewożenia chorych zaraźliwych | łość wielce osłabia. W ten sposób ogrodnicy, zbyt 
odesłano do szpitala zapasowego, gdzie po zba- | troskliwie pielęgnujący drzewa w celu pozyskiwa- 


daniu klinieznem i mikroskopijnem wydzielin, 
wypadek był uznany jako bardziej podejrzany, 
tak, iż jest zupełna zasada przypuszczać zapa- 
dnięcie na cholerę azyatycką. Nad krewnymi i 
towarzyszami podróży chorej ustanowiono nadzór 
lekarski“. 


W Neapolu zdarzyło się przedwczoraj 20 
wypadków cholery, 8 osób umarło. 

Z Medyolanu donoszą, że w domu obłąka- 
nych w Nocera (prow. Bari) stwierdzono chole- 
rę. O dalszych wypadkach cholery donoszą z 
Roccaverano, Azano i Quarto. 


— Cholera. Z Bukaresztu donoszą urzę- 
downie, że od dnia 9go do 28go lipca zaszło w 
Braile 12 sporadycznych wypadków zasłabnięcia 
na cholerynę. Dotychczas nie odkryto ani jednej 
istotnej oznaki azyatyckiej cholery, Tylko w 
dwóch wypadkach wykazały badania bakteryo- 
logiczne podejrzane objawy choleryczne. Wszyst- 
kie wypadki zaszły między robotnikami portowy- 
mi, Żyjącymi w najgorszych warunkach hygieni- 
cznych, wyjąwszy jednego Anglika, majtka na 
parowcu, który znajdował się w lepszych sto- 
sunkach. Poczyniono najsurowsze zarządzenia hy- 
gieniczne. 


— Pożar miasteczka. W dniu 22 
z. m. zgorzało miasteczko Birze na Litwie, wła- 
ność ordynata hr. Tyszkiewicza. Pożar wszczął 
się od pioruna, który w czasie wielkiej burzy 
uderzył w jeden z domów drewnianych. Wskutek 
silnego wichru ogień, mimo ratunku, rozszerzył 
się w ciągu godziny na kilkanaście budowli. 
Szczęściem deszcz ulewny pomógł do stłumienia 
groźnego żywiołu, gdyż inaczej całe miasto obró- 
coneby byłosię w perzynę. Zgorzałoogółem 150 
domów, należących przeważnie do chrześcian, a 
pomiędzy innemi dom zarządu miejskiego. Wła- 
dze powiatowe utworzyły komitet pomocy dla 
dotkniętych klęską. 


— Długowieczność. Z Białośliwia w 
W. Ks. Poznańskiem donoszą, że przed tygo- 
dniem zmarł tam włościanin Szymon Stańczyk, 
przeżywszy lat 100. Do ostatnich chwil życia 
zachował świeżość umysłu i wielką pracowitość. 


— Podróż, jakich mało. Niezwykłą 
podróż odbył Niemiec, nazwiskiem Emil Schirso, 
który przejechał z Manchesteru do Londynu, sto- 
jąc na... kuli drewnianej, ważącej 87 funtów! 
Odległość 358 kilometrów Niemiec przebył w cią- 
gu dni 20. Podróż nie była snać lekką, bo 
Schirso stracił 24 funty wagi, kula zaś drew- 
niana wskutek forsownego tarcia straciła 10 
funtów wagi. Trzydzieści par obuwia poszło 
w strzępy w ciągu dni 20. Podróżny na kuli 
żywił się w drodze mięsem surowem, siekaną 
cebulą i jajami na twardo. Wypił przytem 
ogromną ilość limoniady. Straż honorową Niemca 
stanowili dwaj cykliści, którzy strzegli, aby 
Schirso, stoswwnie do warunków zakładu, nie 
dotknął ziemi nogą. 


— Dom gry w Lucernie. W tych 
dniach policya zamknęła na wielką skalę zorga- 
nizowany dom gry w Lucernie, w miejscowym 
kursalu. Hazardowna gra zabroniona jest na ca- 
łem terytoryum Szwajcaryi, ale właściciel kur- 
salu, Francuz umiał obchodzić prawo. Każdy 
z przybywających do Lucerny cudzoziemców 
otrzymywał w liście zawiadomienie, iż na gór- 
nych piętrach kursalu odbywa się codziennie 
gra w bakarata. Że zaś wezwania nie pozosta- 
wały bez skutka, najlepszym dowodem dochody 
krupiera zaimprowizowanego domu gry. Pan ten 
w sezonie letnim zarabiał niekiedy pe 5.000 
franków dziennie. 


— Puryzm jęzkowy. Pewien profesor 
stuttgarckiego gimnazyum w nienawiści swej do 
obcych wyrazów w języku niemieckim, zapropo- 
nował „narodową nazwę niemiecką* dla prątka 
przecinkowego: Beżstrich knirps!! 


— Rozbójnietwo morskie kwitnie, 
jak za dawnych czasów. Niedawno padł ofiarą 
korsarzy koło wybrzeży Chin holenderski paro- 
wiec „Rajah,* a szczegóły tego napadu są istotnie 
straszne. Wsiadłszy na statek jako podróżni, zawłą- 
dnęli nim korsarze na pełnem morzu, zwyciężywszy 
opierającą się załogę. Wziętemu do niewoli ka- 
pitanowi Hansenowi, zbóje obcięli nos i uszy, 
wyłupili oezy i zamordowawszy okrutnie wrzu- 
ciłi bezkształtnego trupa do morza. Pozostałych 
czterdziestu ludzi załogi męczono i zamordowa- 
no również w ten sam sposób. Zrabowane to- 
wary przedstawiają wartość dwóch milionów gul- 
denów holenderskich. Parowiec płynął z Penang 
do Pekinu. Trzy parowce holenderskie, wysłane 
w pogoń za zbrodniarzami, zatrzymały statek 
rozbójniczy z załogą, z szesnastu ludzi złożoną. 
Między ofiarami napadu znajduje się rodzina 


nia możliwie największych owoców, doprowadzają 
organizmy roślinne do tak znacznego wycieńcze- 
nia , iż daleko szybcej stają się niezdolne do 
rodzenia. Według zdania prof. Zorauera, zbyte- 
czne nawożenie podkładów drzewnych i zbyt 
obfite ich polewanie największe przynosi drze- 
wom szkody. 


— Fatalna pomyłka druku. Jeden 

z piemonckich dzienników umieścił niedawno 

następujące dwie wiadomości: „1. Przybycie Gio- 

| Litti'ego. Wczoraj przybył tu prezes ministrów, 
witany na dworcu przez prefekta, burmistrza i 

licznych przyjaciół. Dzielny wachmistrz żandar- 

meryi X., zaledwie zoczył, pochwycił go za koł- 

nierz i mime prośb i krzyków, zaprowadził do 

więzienia, ku szczerej radości wszystkich uczci- 

wych ludzi.“ — 2. „Uwięzieniezłoczyńey. Wezoraj 

udało się wreszcie władzy pochwycić sławnego 

fałszerza monety, Giacomina. Burmistrz, prefekt 

i wszyscy zaproszeni zbliżyli się, aby uścisnąć 

mu dłoń, muzyka zaintonowała marsz królewski 

wśród wybuchów  entuzyazmu ludności. Jutro 

odbędzie się uczta na cześć znakomitego męża.* 

Czytelnik łatwo odgadnie, że zaszło tu 

| wzajemne przerzucenie kilku wierszy druku i 

ztąd to fatalne nieporozumienie. 


Notatki Hlerzeko- artystyczna 


0 PE OO ZOE 


Repertoar teatralny. W teatrze letnim, 
w poniedziałek, po raz pierwszy „Lunatyk“, kro- 
tochwila w 3 aktach E. Bluma i R. Tochć. Ju- 
tro, we wtorek, po raz trzeci „Biedna dziewczy- 
na“ krotochwila ze spiewami w 6 obrazach 
przez L. Krenn'a i K. Lindawa z muzyką L. 
Kuhn'a. 


GOSPODARSTWO 1 HANDEL 


Ze Świata finansowego. 


POETA 


Wiedeń, 6 sierpnia. 


Jak nieustannie pragnie kontrmina berliń- 
ska szkodzić naszemu tutejszemu targowi i kur- 
są austryackich walorów obniżać, dowodem po- 
głoski, które sobie z ust do ust podawano w 
Berlinie i we Frankfurcie. Otogłoszono, że Bank 
austro-węgierski zamierza podnieść stopę precen- 
tową na 4'/,, i że kilka poważnych firm gieł- 
dowych zbankrutowało w Wiedniu. Oczywiście ani 
o jednem ani o drugiem nikt tutaj nie nie wie. 
Zanim jednak zdołano ztąd tym pogłoskom jak 
najkategoryczniej zaprzeczyć, kurs naszych kre- 
dytów spadł dość znacznie. Na naszej giełdzie 
nie zwraęano zatem uwagi na mdłe notowania 
zagraniczne. Wiadomość o zwyżce srebra amery- 
kańskiego i funtów szterlingów podziałała bar- 
dzo dobrze. Z silnem usposobieniem rozpoczęto 
dość żywe transakcye, w skutek czego podniosły 
się kredyty. Rzecz prosta, że później, zważywszy 
na sezon letni i na brak nowego bodźca, uspo- 
sobienie początkowe osłabło. Niemniej jednak 
zamknięto notowania ogólną prawie zwyżką w 
stosunku do notowań z dnia poprzedniego. 

Ruble od czasu rossyjsko-niemieckiej woj- 
ny cłowej znacznie spadły. Transakcye w tych 
walorach są bardzo ograniczone. Wszystkie nie- 
mieckie firmy dysponują bowiem jak najspie- 
szniej swemi wierzytelnościami w rublach, nie 
wiedząc, jaką jeszcze niespodziankę przygotowu- 
je dla nich rząd rossyjski. Rozeszła się na na- 
szei giełdzie pogłosk, jakoby rossyjski minister 
fimansów sprzedał za pośrednictwem paryskiej 
firmy rossyjskiego banku dla zagranieznego prze- 
mysłu, Crédit Lyonnais i firmy Goudehaux & 
Comp. pozostałą resztę renty z r. 1860 na zło- 
cie opartej w ilości 14.do 15 milionów rubli. 

Kurs nowojorski weksli na Londyn pod- 
skoczył wczoraj, i tem samem na korzyść Angli 
się poprawił. Podwyższenie stopy procentowej w 
banku angielskim wpłynęło na tę zmianę. Eks- 
port złota do Ameryki osłabł. W zeszłym tygo- 
dniu wywieziono tam z Europy złota za £,100.000 
funtów szterlingów. Doliczywszy do tego jeszcze 
14 milionów marek czyli 700.000 funtów, które 
niemiecki parowiec obecnie tam wywozi, wyniesie 
to 2,800.000 funtów w ciągu jednego tygodnia. 
Z Australii natomiast przybędzie do Europy w 
przyszłym tygodniu 1.250.000 funtów w złocie. 

Położenie finansowe w Londynie o tyle się 
pogorszyło, że zawieszenie wypłat niemiecko- 
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amerykańskiego banku „Sanct Paul“ złą wywo- | dziś rano w 5 wagonach przewiezione 20- znacza wymienione pismo, iż ona jest pomy- 


łało tendencyę. Amerykańskie papiery i w ogóle 
renty spadły, 

Bilans handlowy Austro-Węgier za pierwsze 
półrocze bieżącego roku wykazuje następujące cy- 
fry. Wartość importowanego towaru wynosi 
355,810.000 zł., czyli o 23,560.000 więcej ani- 
żeli w tymże samym czasie roku przeszłego, zaś 
wartość eksportowanych towarów wynosi złr. 
391,160.000, czyli, że Austro-Węgry za złr. 
35,850.000, więcej wywiozły towaru aniżeli go 
sprowadziły. Saldo to przewyższa saldo przeszło- 
roczne o 16,590.000 złr. i dowodzi, że pomimo 
słabego rozwoju eksportu zboża, który tłómaczy 
się niepomyślnemi żniwami roku zeszłego, inte- 
resa handlowe na doskonałej są drodze, gdyż z 
każdym rokiem wzrastają. Niemniej ciekawe cyfry 
przedstawia zestawienie importu i eksportu szla- 
chetnych kruszców. W pierwszem półroczu ze- 
szłego roku wynosił eksport złota o 2.705 kilo- 
gramów więcej aniżeli import, natomiast w tymże 
samym czasie roku bieżącego wynosi import 
złota o 90.744 kilogramów więcej aniżeli eks- 
port. Wartość złota wprowadzonego do Austro- 
Węgier wynosi 145,670.980 zł. wywiezionego 
zaś, 7,814.070 czyli, że wartość nadwyżki im- 
portowanej wynosi 188,856.910 złr. 


Sieć pogranicznych kolei żela- 
zmych w Rossyi. Piszą z Petersburga : Ww 
obec tego, iż wiele transportów towarowych 
z Królestwa Polskiego z powodu braku do- 
godnych dróg komunikacyjnych idzie do gu- 
bernii południowo-zachodnich tranzito przez 
Austryę, ministerstwu komunikacji złożono 
projekt zbudowania całej sieci pogranicznych 
linij kolejowych, dotykających kolei połu- 
dniowych. Główna odnoga projektowana jest 
od Zdołbunowa na Proskurów, Kamieniec, 
Kornieszty i wał Trajana. Odnoga ta ma się 
połączyć za pomocą oddzielnych linij z za- 
granieznemi kolejami przez Husiatyn i przez 
główne przystanie na Prucie i Dunaju, a mia- 
nowicie Leowę i lzmail. Niezależnie od tego 
zaprojektowano zbudować linie dojazdowe od 
Brawek do Żytomierza i od Kotłowni do Ra- 
domyśla. Celem tych ostatnich kolei jest 
ułatwienie eksploatacyi bogactw leśnych, 
oraz cukrowni w okolicy. 


Targ zbożowy. 


PARA NOOOOO 


Liwów, 7 czerwca: pszenica 8'50 do 8 75, 
żyto 675 do 7—, jęczmień 550 do 6—, 
owies 675 do 7—, rzepak 13:50 do 14*—, 
groch 6-75 do9'50, wyka 5:50 do 6—, nas. 
Iniane 975 do 10—, nasienie  konópne 
—— do ——, bób —— d ——, 
bobik 5:50 do 6:—, hreczka —— do ——, 
koniczyna czerwona 60— do 65—, biała 
65:— do 80-—, szwedzka —*— do —'—, 
kminek 24— do 26—, anyż 35— do 87—, 
kukurudza stara —'— do —'—, nowa —'— do 
—'—, chmiel 105,— do 135 —, spirytus 15'25 
do 15:50. Waranty na wrzesień —— do — —. 

Usposobienie stałe. 

Kraków: pszenica biała 8'90 do 9-10, czerwo- 
na 885 do 930, żółta 880 do 9'25, żyto 710 do 
7-60, jęczmien browarny 670 do'—, pastewny 6'20 
do 6:50, owies 1:20 do 775, groch —'— do —'—-, 
koniczyna czerwona —'— do ——, biała —'— do 
—'—, rzepak 

Usposobienie mdłe. 


—— do ——. 


OSTATNIA POCZTA 


Według urzędowych wiadomości poja- 
wiła się cholera na Węgrzech także w ko- 
mitacie Marmarosz, w okolicy Kórósmezó, w 
pobliżu granicy galicyjskiej, między robotni- 
kami zatrudnionymi przy budowie kolei Szi- 
get- Woronienka. 

Na pierwszą o tem wiadomość Namie- 
stnietwo delegowało na węgierską granicę 
do Jabłonicy lekarza dla wykonywania re- 
wizyi sanitarnej podróżnych z Węgier przy- 
bywających i ewentualnie dezinfekcyi zanie- 
czyszczonych ubrań w aparacie dezinfekcyj- 
nym, który umyślnie na ten cel został za- 
kupiony. 

C. k. inspektor sanitarny dr. Lacho- 
wicz bawi w powiecie nadwórniańskim od dnia 
2 b. m., aby przypilnować wykonania odpo- 
wiednich zarządzeń; wzmocniono też żan- 
darmeryę w tym powiecie. 

Dnia 4 i 5 b. m. zdarzyły się dwa po- 


dejrzane wypadki choroby : jeden u robotni- 


ka kolejowego z Podleśniowa, drugi u cieśli 
z Jamny. Obaj chorzy pomarli w barakach 
szpitalnych przedsiębiorstw kolejowych. Wy- 
konuna obdukcya wykazała ostry nieżyt żo- 
łądka i jelit (gastro-enieritis acuta), badania 
bakteryologiczne są w toku. 

Z tej przyczyny Namiestnictwo wysłało 
trzech lekarzy do powiatu nadwórniańskiego 
dla nadzorowania stanu zdrowia robotników 
kolejowych i ludności powiatu ; niemniej po- 
starało się, iż Towarzystwo Czerwonego Krzyża 
z Wiednia wysłało tam 3 przenośne baraki 
z całem urządzeniem szpitalnem. Baraki te 


stały pod dozorem rotmistrza br. Lichtenster- 
na przez Lwów. Delegowani przez Namie- 
stnietwo urzędnicy, techniczny i sanitarny, 
odbiorą baraki w Stanisławowie i odstawią 
na miejsce przeznaczenia ; będą one ustawio- 
ne w odpowiednich punktach wzdłuż budu- 
jącej się linii kolejowej; nadto urządziły sa- 
me przedsiębiorstwa budowy kolei już w cza- 
sie rozpoczęcia budowy 5 baraków szpital- 
nych i utrzymują trzech lekarzy wyłącznie 
dla opieki sanitarnej nad robotnikami. 
| C. k. krajowy referent sanitarny dr. 
Merunowicz, wysłany został do powiatu na- 
dwórniańskiego. 

Według urzędowego doniesienia, które 
dziś nadeszło telegraficznie, stan zdrowotny w 
całym tym powiecie jest pomyślny. 


Najd. Cesarzewiczowa- Wdowa Stefa- | 


nia miała przybyć wczoraj do Kopenhagi. 
Dzisiaj wieczorem odbędzie się na cześć Jej 
(es. Wysokości obiad galowy w zamku kró- 
lewskim Bernstorf, we środę przedsięweźmie 
Dostojna Pani wycieczkę do Fredriksborg i 
Fredensborg, w dniach następnych będzie 
zwiedzać muzea i inne osobliwości stolicy 
duńskiej a na piątek projektowana jest wy 
cieczka na wyspę Móen. Wyjazd w dalszą 
drogę ma nastąpić w sobotę. 


Najd. Arcyksiążę Ludwik Wiktor 
wyjechał przedwczoraj z Saleburga do Stut- 
gartu. 
| W Czechach coraz częściej odzywają 
się teraz głosy poważnych mężów przeciw 
taktyce młodoczeskiej. Niedawno, jak donie- 
śliśmy, hr. Harrach, który właśnie złożył 
swój mandat poselski wykazywał na zebra- 
niu Rady powiatowej nepomuckiej, której 
jest prezesem, zgubne skutki postępowania 
Młodoczechów, którzy zapoznają wszystko, 
co zdobyto w twardej walce, obalają a nie 
budują niczego, odtrącają i znieważają naj- 
dzielniejsze i najwierniejsze żywioły własne- 
go narodu, skłaniając się ku demokracji so- 
cyalnej. Onegdaj zaś ks. Karol Schwarzen- 
berg (starszy) na zgromadzeniu leśników cze- 
skich stanowczo potępił ów nieszczęsny prąd, 
„który obecnie przenika wszystkie warstwy 
ludności i ojczyznę do zguby prowadzi.* Ks. 
Karolowi Schwarzenbergowi przypisywano 
właśnie pewną słabość do Młodoczechów, z 
którymi nibyto łączył go wstręt wspólny prze- 
ciwko ugodzie niemiecko-czeskiej z roku 1890. 
przed dwoma laty sędziwy książę usunął się 
z Sejmu krajowego, teraz znowu odezwał się, 
aby stanowczo potępić politykę młodoczeską. 

Sekcya niemiecka czeskiej Rady szkol- 
nej krajowej odrzuciła uchwałę praskiej Rady 
miejskiej w sprawie zniesienia kilku niemie- 
ckieh paralelek w szkołach ludowych, a na- 
tomiast zarządziła zniesienie trzech prowizo- 
rycznych paralelek. 


Fremdenblait dowiaduje się, iż mate- 
ryał, potrzebny dla obrad ełowo-handlowej 
konferencyi, mającej być wstępem do narad 
austro-rossyjskiego traktatu handlowego , Z0 
stał już zupełnie zebrany i zestawiony; wy- 
pracowanie instrukeyi dla delegatów , którzy 
z ramienia Austro-Węgier będą prowadzić 
właściwe rokowania w sprawie tego trakta- 
tu, nie zajmą wiele czasn. Sam traktat ma 
przyjść do skutku na podstawie ustępstw, 
przyznanych Francyi, tedy w warunkach, 
najkorzystniejszych dla obu państw. Ogól- 
ne jest przekonanie, że pertraktacye nie 
będą połączone z żadnemi trudnościami i 
ukończą się w krótkim czasie. Traktat na- 
bierze mocy prawnej dopiero po przyjęciu 
go przez oba parlamenty, a do tego ezasu 
będzie obowiązywać obecne prowizoryum. 


Pol. Corr. zaprzecza doniesieniu dzien- 
ników, jakoby jeden z austro-węgierskich ge- 
nerałów został zaproszony do Konstantyno- 
pola celem dania opinii o projektowanem 
przez generała belgijskiego Brialmonta ob- 
warowaniu Bosforu i Dardanellów. 


O konferencyi niemieckich ministrów 
skarbu, która się rozpocznie we wtorek w 
południe, w gmachu dyrekcyi pocztowej we 
Frankfurcie n. M., otrzymuje berlińska Bór- 
sen Ztg. następujące szczegóły : Konferencya 
przeciągnie się prawdopodobnie tydzień. Naj- 
przód odbędzie się ogólna rozprawa nad tem, 
jakie przedmioty mają podlegać większemu 
lub mniejszemu opodatkowaniu, skoro zosta- 
nie stwierdzona wysokość zapotrzebowania te- 
gorocznych wydatków. Następnie składać 
będą uczestnicy egzamin z pomysłowości w 
nakładaniu podatków, przedkładając propo- 
zycye nowych podatków, do czego przy- 
łączą się obrady, poczem nastąpi głosowa- 
nie. Te propozycye, które uzyskają większość 
na konferencyi, zostaną opracowane i prze- 
dłożone przez przyszłego sekretarza skarbu. 
Co do amortyzacyi długów państwowych za- 


słem p. Miquela, przeznaczonym do przedło- 
żenia publicznego. 

Manewry marynarki niemieckiej odbędą 
się w czasie od d. 20-go sierpnia do d. 27-go 
września na morzu Baltyckiem, wyłącznie w 
pobliżu niemieckich pobrzeży. Zajmą one 
przestrzeń od Kielu do Kłajpedy. 


Z Warszawy donoszą, że ministerstwo 
sprawiedliwości zatwierdziło reformę sądów 
gminnych w Królestwie Polskiem. Reforma 
polega na zmianie ustawy wyborczej do są- 
dów gminnych w ten sposób, iżby obywatele 
Polacy nie mogli być wybierani. Zmieniono 
także obowiązki ławników i pisarzy sądo- 
wych. 


Wedle depeszy petersburskiej, rząd 

rossyjski przyjął zaproszenie Niemiee do 
podjęcia na nowo rokowań w sprawie trakta- 
tu handlowego, które rozpocząć się mają z 
dniem 1 października r. b. w Berlinie. 
i Do Pol. Cor. donoszą z Petersburga, 
iż rząd rossyjski zamierza postawić na czele 
| wszystkich stacyj ełowych wzdłuż granicy 
| zachodniej kierowników wojskowych. Zarzą- 
dzenie to ma na celu z jednej strony obo- 
strzenie nadzoru nadgranicznego, Z drugiej 
zaś ściślejsze przestrzeganie łączności straży 
pogranicznej ze stałą armią. 

Czytamy w Now. Wrem.: Ministerstwo 
spraw wewnętrznych, po rozpoznaniu zako- 
munikowanych przez generał - gubernatorów 
wiłeńskiego i warszawskiego uwag w kwe- 
| styi dalszego skierowania kolonizacji rossyj- 
skiej w guberniach litewskich, zamierza cał- 
kowicie zmienić dotychczasowy porządek ko- 
lonizaeyi w tym kraju. Pomimo, iż przy wpro- 
wadzaniu powyższego środka postanowionem 
| było, iż granta rozporządzalne wydawane być 

mają wyłącznie prawosławnym osadnikom, 
jednakże, jak się okazuje, w samej tylko gu- 
bernii kowieńskiej z siedmiu tysięcy osadzo- 
nych tam dymisyowanych żołnierzy, jest pra- 
wosławnych nie więcej jak 500, reszta zaś 
katolicy i protestanci. Nadto w okolicach, 
w których rossyjsey osadnicy rozsiedleni są 
w pomyślniejszym stosunku procentowym, 
pozostają oni w nędzy z powodu zbył małych 
pareeli. Tak ciężkie położenie kolonistów ros- 
syjskich w guberniach litewskich, spowodo- 
wało konieczność zupełnej zmiany istniejącego 
dziś porządku rossyjskiej kolonizacyi w kraju; 
jednocześnie postanowiono, między innemi, 
zwrócić szczególną uwagę na zabezpieczenie 
i nowych osadników z gubernij wewnętrznych 
|od fanatyzmu tamtejszych tubyleów Żmu- 
dzinów, nader wrogo usposobionych dla ko- 
lonistów z głębi Rossyi. 

Z Jałty donoszą do Odeskiego Listka, 

iż otrzymano tam rozporządzenie gubernatora 
| gub. taurydzkiej, że nadal nie wolno przyj- 
mować żydów do stanu kupieckiego, tych 
zaś, którzy dotąd nie wykupili patentów ku- 
pieckich, należy wydalić z miasta. 
| Prawit. Wiestnik zamieszcza zezwole- 
nie cara na postawienie w stanie wzmo- 
enionej ochrony m. Niżnegonowogrodu, oraz 
powiatów: niżno-gorodzkiego, bałachnińskie- 
go, semenowskiego i korbatowskiego na czas 
jarmarku od dnia 1 lipca do 10 września 
(s. s.) b. r. 

_ Podatki pogłówne, istniejące na Sybe- 
cyi, mają być zamienione na gruntowe i inne, 
obowiązujące w guberniach cesarstwa. 


Z Belgradu zapewniają, że wiadomość 
jakoby były król Milan miał przybyć dnia 
18 b. m. do stolicy serbskiej, jest bezzasadną. 

Skupczyna uchwaliła w pierwszem czy- 
taniu nową pożyczkę w sumie 22'/, milio- 
nów franków. 


Korespondent New York World w Rzy- 
mie donosi temu pismu, iż Ojciec św. wyda 
niebawem encyklikę do państw chrześciań- 
skich, którą przeszle odnośnym mocarstwom 
w języku łacińskim lub ich własnym. O tre- 
ści tej encykliki dowiaduje się ów korespon- 
dent następujące punkta: Własność jest świę- 
tą i nienaruszalną. Biedni jednak mają pra- 
wo żądać pomocy od bogatych. Pomoc ta 
nie powinna przybierać postaci jałmużny, 
lecz polegać na tem, aby się postarać dla 
nich o pożyteczne zatrudnienie. Kwestya so- 
cyalna musi opierać się na podstawie reli- 
gijnej, jeżeli się ma osiągnąć praktyczne i 
filozoficzne jej rozwiązanie. Ojciec św. uważa 
chrześciańską religię za jedyną strażnicę ła- 
du społecznego. Zwraca on uwagę na wielki 
ruch społeczny, jaki się uwydatnia w łonie 
państw europejskich. Zauważa dalej, że strej- 
ki nie przynoszą nie dobrego. Należy zakła- 
dać instytucye dla biednych i chorych; u- 
stawy, mające na celu ochronę kobiet i 
dzieci w fabrykach, powinny być lepiej wy- 
konywane. 


TELEGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Wiedeń, 7 sierpnia. Wezoraj przedpo” 
łudniem odbyła się w kościele bei den Schotten 
uroczystość odsłonięcia pomnika księcia Au- 
stryi Henryka II (Jasomirgott). 

Najj. Pan nadał opatowi tego kościoła 
ks. Hauswirtowi przy sposobności pięć- 
dziesięcioletniego jego jubileuszu kapłańskie- 
go krzyż komandorski orderu Leopolda. 

Wiedeń, 7 sierpnia. (Tel. pryw.) Do- 
niesienia dzienników o terminie zwołania 
Rady państwa są przedwczesne. 


Rzym, 7 sierpnia. Zachorowało tu wśród 
podejrzanych objawów dwóch nieznanych z na- 
zwiska ludzi, przybyłych z Neapoln. Jeden 
z nich wkrótce umarł. 


W okręgu wyborczym Corato został wy- 
brany posłem do lzby dep. Imbriani. 


Paryż, 7 sierpnia. Norton i Dueret zo- 
stali uznani winnymi znanego fałszerstwa 
dokumentów. Pierwszego skazano na 3 lata 
więzienia i 100 fr. grzywny, drugiego na 
rok więzienia i 100 fr. grzywny. Oprócz te- 
go, obaj zostali skazani na solidarne wyna- 
grodzenie szkody p. Clemenceau w kwocie je- 
dnego (ranka. 


Ateny, 7 sierpnia. Wezoraj odbyło się 
uroczyste otwarcie kanału Korynckiego. W u- 
roczystości wzięli także udział przedstawi- 
ciele Tow. żeglugi parowej Lloyd. 

Londyn, 7 sierpnia. W zeszły piątek 
nastąpiła wymiana ugody, mocą której Syam 
przyjął znane żądania Francji. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 7 sierpnia 1893, godzina 10 
minut 80. Akcye kredytowe 386:75, Akcye 
kolei państwowej 306:85, Akcye tytoniowe 
186-—, Anglo - austryackie 15025, Union- 
bank ——, Kolej Karola Ludwika — —, 
Południowa 105:75, Renta papierowa —'—, 
5-pre. galic. hipoteczne obligacye Banku dla 
krajów koronnych 24680, liste zastawne — —, 
galie. obligacye indemnizacyjne r 
pre. listy zastawne banku krajowego 13V 20, 
4:/,-pre. pożyczka krajowa z roku 1893 100-50, 
Napoleondor ——, Rubel papierowy — —, 
4-pre. węgierska renta złota —,—, za 100 
marek 61'17. Usposobienie bardzo silne. 


Wiedeń, 5 sierpnia 1892 r. godz. 2, 
minut —, Akcye kredytowe 336-75, Alp. 
Tow. górnicze 5380, Węgierskie akcye kre- 
dytowe 419'50, Akcye anglo- austryackie 
150:50. Akcye banku Union 25050, Akcye 
kolei Karola Ludwika 219—, Akcye kolei 
Północnej 28850, Akcye kolei Południowej 
10550, Losy tureckie 49:10, Akcye kolei pań- 
stwowej 307-35, Akcye kolei Liwowsko-Czer- 
niowieckiej 257:50, Akeye kolei węgierskiej 
Północno-wschodniej 97:40, Wiedeńskie losy 
komunalne 176:—, Akcye tytoniowe 186—, 
Węgierskie obligacye indemnizacyjne 97:10, 
Akcye kolei Elbetal 237:50, Akcye banku dla 
krajów koronnych 24690, 4-pre. węgierska 
renta złota 115:65, Akcye banku związko- 
wego 121775, Rubel papierowy 1:29—, Wọ- 
gierska renta papierowa 9440. Usposobie- 
nie bez transakcji. 


Wiedeń, 29 lipca 1892 r. godzina 4. 


minut 50. Akcye kredytowe ——, Anglo- 
austryackie ——, Akcze banku dla krajów 
koronnych ——, Akcye kolei Karola Ludwi- 
ką ——, Południowa —:—, Renta papiero- 
wa ——, Galicyjskie listy zastawne 5-pro- 
centowe —'—, Galicyjskie obligacye inde- 
mnizacyjne 5-pre. —'—, Galicyjski bank ru- 
stykalny —'—, Losy z. r. 1883 —'—, Na- 
poleondor ——, Rubel papierowy —'—, za 
100 marek ——, Usposobienie —. 


Telegramy zbożowe z d. 5-gosierpnia 
1893 r. Wiedeń: okowita per 10.000 litr. 
procent 16:— do 16:10 zł. Budapeszt, 
Pszenica na wiosnę 7:64 do 7:66 zł. Berlin: 
pszenica (na sierpień) 160:75 do —— zł., 
tyto —— do —— zł:, spirytus 36-30 zł. 
Paryż: mąka na bieżący miesiąc 4490 fr 


Odpowiedzialny Redaktor: Adam Krechowiecki- 
T O 


Ruch pociągów kolejowych. 


ważny od 1. czerwea 1893 
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Z Muszyny-Krynicy p. przez Stryj | —| —] — | BOI — W biurach informacyjnych sprzedają się wy- 
Sta a ik — f 9-06| r08; — [Do Nadbrzezia i Tar- dawane przez e. k. austr. koleje państwowe bezpo- 
Z Nadbrzezia i Tarno- nobrzegu . - „| —|I04l]f 5:26) — | — |średnie karty jazdy i zestawione zeszyty poświadczeń 
brzega . . . . -| —| —] — | 636) — | Do Podwołoczysk i Bro- do jazdy, jakoteż taryfy. 
Z Podwołoczysk i Bro- dów (z dw. głównego)| 6:44] 3-20]10:16| itii] — 
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Czudyna . . „ | M0) =P = — | — | Do Słobody rungurskiej 
z  Wolelicy 0. | 1 =| =| ZU Do PALI <. „| —| — [1036 10:56 r ogumi leńkowski 
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Z Husiatyna przez Ha- A Czudyna -| 686 —| — | — | — |kowych do Halli nad Saala i Lipche osiadł we Lwo- 
lez . . . . -| 10H] — | 7:59] — | — | Do Radowiec 636] — 10:36) — |I0'56jwie i ordynuje od g. 9 do 1 przed i od 3 do 6 po 
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Ze Sokala RY —| — | 816 526 — Bo RAA P- Stryj — | — į 72110.26 — 
Z Ławocznego (Pesztu, o Ławocznego (Mun- * 
Miszkolea, Szerenesa kacsa, Szerenesa, Mi- 
Munkśesa, Chyrowa i szkolea, Pesztu i Chy- Okulista dr. Teodor Bałłaban 
Stanisławowa przez rowa przez Stryj) . | — | — f 721| 8:01) — fb. asystent i lekarz na klinice profesora Borysiekie- 
Stryj) . „| —| —[ 906! rog! — [Do Stanistawowa przez wieza w Gracu po kilkoletniej praktyce specyalnej, 
Ze Stryja . -. . „| — | —{ 95) —| —] Sry . . . . .| —| —|10:26] 8:01] — fordynuje,w chorokach i operacyach ocznych przy ulicy 
Ze Skołego, Chyrowa, Do Skolego i Chyrowa Wałowej l. 7 od godziny 10—12 przed i od 3—5 po 
Stanisławowa i Bory- przez Stryj — | — [10.26 — połu dniu, I. piętro. 
sławia przez Stryj. | — | — | 288; — | — | Do Stryja —| -| 34 -| — Dla biednych bezpłatnie. 866 


r. według zagaru lwowskiego. 


b 


UWAGA. 


. Godziny drukowane grubemi czcionkami ozna- 
czają porę noeną od godziny 6 wieczór do godziny 
5 min. 59 rano. 


Kurs przygotowawczy 1028 
i do egzaminu na jednorocznych ochotników rozpo- 
(cznie się we Lwowie 1 września 1898 i potrwa 5 
miesięcy. Zgłoszenia przyjmuje od godz. 6 do 7 wie- 
czorem przy ul. Piekarskiej l. 8. Łabowski. 


| ——- 


| 


1 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 7 sierpnia 1898, 


Hotel Imperial. 
EC F. br. Romaszkan, N. dr. Jarosz i T. 
wski ze Stanisławowa, S. Szczepanowski % 
yi, K. Ujejski z Tomaszowiec, J. dr. Coghen 
| z Krosna, A. Volter z Tłumacza, B. Heinrich i M. 
a 3 OZ Eb Sołdranczyński z Król. 

« M. Jaszczewski i W. Idzikowski ij 

M. Michałowski z Tarnowa. bn 07” 
Hotel Europejski, 

3 PP. M. Kaczanowski z Podola ross., Ch. 

RE T M. r Czechowicz z Mandrugi, K. 

aalsta w i 

a a A H. Mommen z Brukseli, 
Hotel Metropole. 

PP. A. Arendowioz z Tłumacza, L. Łącki z 
Tarnowa, L. Rochendowski i W. Glińska z Warsza- 
wy, H. Filipkowski z Tarnopola, M. Bauer i J. 
Coderna z Przemyśla, W. Cybulski z Królestwa 
Polskiego, E. ks. Doliński z Repinowa. 


Wystawy i muzea, 


H 


! Paszko 


| Kołom 


H 
i 
H 


| 
| 


— Nienstająca wystawa zjednoczonego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, przy 
placu św. Ducha 1. 10, I piętro, otwarta jest 
codziennie od godziny 10 rano do 5 popołudniu. 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 ct 
w dni powszednie 30 ct. Dla członków wstęp 
wolny. 

— Muzeum im. Lubomirskich otwarte 
codziennie rano od 9—1 z wyjątkiem niedziel i 
świąt uroczystych; we wtorki zaś i piątki od 
3—5 popołudniu. 


z EO 


Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej, 
i ia 1893. płacą żądaj 
Lwów, d. 7 sierpnia 1893 SREB aaa | 
1. Akcye za sztukę. złr. ot. złr. et. 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. k 218 — 221 — 
Kol. aera po 200 zł.w. a. [257 — %60 — 
Banku hip. galic. po 200 zł. a. w. [380 — — — 
Banku kred. gal. po 200 zł. a. w — — 215 — 
2. List. zast. za 100 zł. 
Banku hipot. 5 pr. w. 8. w 401. fol — 101 0 
7 TE A 110 — 110 70 
losowalne z pr. premią 10 —= 
TEA hipot. 4*/ą pr. los. w 50 I.  |100 10 100 60 
Banku kraj. 4'|apr. w. a. ja w51L |10050 101 20 
. kred. galic. ziems. 4 pr. W. A. 
i I. emis. e 98 — 987%: 
sv- (red. gal. ziem. 4 pr. w. a. | 
los w 41*/, lat Sl 988 — 9870 
4*|ąpr. w. a. los. 521. S]JL00 — 100 70 
4pr. w. a. los. w 561. B 98 30 99 — 
8. Listy dłużne za 100 zł. 3 
Gal. zakł. kred. włoś. w likwidacyi = 
(daw. 5 pr.) 29/4 pr. w. a. . . 8j — — —— 
Ogól. rol. kred. Zakład dla G. i B. E 
w likw. 6 pr. w.a. los. w 15 lat p p |) of 
4. Obligi za 100 zł. = 
Indemniz. gal. 5 pr, m. K. a 
Gal. fanduszu propin. 4 pr. w. a 97 60 98 30 
Bukow. fand. propin. 5 pr. w. a. |102 25 - — 
Komunalne Banku kraj 50/, II. em. [10225 — — 
Pożyczki kr. 6 pr. w. a. . . . |105— — — 
Pożyczki kr. 4*/ą pr. W. a. ky 30 101 — 
Ę KRONE 3 Z 8 
a ” Ala koronowej 97 10 978 
Losy miasta Krakowa . 23 50 25 — 
„ Stanisławowa AD =  —e 
6. Monety. 
Dukat cesarski . ; 5 83 5 93 
Napoleondor IE 9 91 


Półimperyał 
h j 12725 1 2925 
d Gd 157.25 1 2925 


80 80 614! 


ki srebrny 3 
papierowy 
100 marek niemieckich 


MO S EE E E E KAZAR S E EEE 


Kurs giełdy wiedeńskiej. 
Dnia 5 sierpnia 1893. 
Dłag państwa. płacą żądają 


Jednolity dług państwa w banknot. 


maj-listopad . 97.— 97.20 

luty-sierpień . . . . „SE 96.95 97.15 
Jednolity dług państwa w srebrze 

styczeń-lipiee . . . . . . » 96.70 96.9-: 

kwiecień-październik . à 96.75 26.95 


pr. 147.50 148.50 


Losy z roku 1854 po 250 zł. m. 
pr. 146.50 147,50 


k.4 
1860 po 500 zł. w. a. 5 


n n 


5 „ 1860 po 100zł. 5 pr. . . 161.75 163.75 

$ »„ 1864 po 100 zł. 192.-— 193.— 

A n 1864 po50 zł. 192. — 193 — 
Renty Com. po 42 litr. austr. . . — —— 
Listy zast. domen. państw. po 120 


BEBE m a a a e u 0» b T 
Austr. renta zł. wolna od podat. 4 pr. 11880 119.-- 
Renta papierowa 5 pr. z r. 1881 „46.55 96.75 


2. Obligacye indem. 5 pr. (za zł. m. k.) 


Bukowiny . 105.40 106.20 
Galicyi . . . —— —— 
Niższej Auatryi . 109.75 110.75 
Siedmiogrodu —— — 


Węgier za 100 zł. w a. 4 pr. 9590 96.90 


3. Akeye. 


. 149,80 150.50 


Bank Anglo aust. 200 zł, emit. zł. . 
. 337.— 33750 


Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . 
Niżno-austr. tow. eskomt. po 500 zł. . 613.— 683 — 
Gal. banku hip. po 200 zł. . . . . — — 
Gal. banku d. han. i prz. a zł.200wpl. 40pr. —.— —— 
Gal. zakł. kred. ziem. a 200 zł  . . —.— 

Bank dla krajów koronnych a 200 zł. 247. — 249 — 
Bank austro-węgierski a 600 zł. . . 980.— 982. — 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze 9550 £575 
Austr. Tow. żegl. par. dun. po 500 zł. mk. 
Kol. Cesarz. Elżbiety po 200 zł. mk. . 
Kol. Rzeszów-Tarn. (w. a.) a 200 zł. . 


400 - 401 —|! Kol. gal. 


płacą żądają 


Północna kolej po 1000 zł. m. k. 2837.5 2892.5 - 
Kol. Kar. Ludw. po 209 zł. m. k. . . — — —.— 
Twów-Czer. kol. I. po 200 zł. a. w. . 25750 258, — 
Tow. kol. żel. państw. po 200 zł w sz. 307.— 307.50 
Połud. kol. państw. po 200 zł. w. a. . 197.25 19825 
I. koli węg. gal. a 200 zł. w srebrze . 203.90 204.— 


4. Listy zastawne losowane. 


Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla 
Galicyi i Bukowiny w 15 l. 6 pre. . 
Powsz. austr. zakł. kr. ziems. 4 pr. 


w złocie w 501. . . , . . .  122,— 123.— 
Powsz. austr. zak. kr. ziem. 4*/5 pr. 

a. w. w 50 1. zj 0 dł 98.80 99.60 

Ę s 6» FPM alI5=WIBYD 

A D »  » premiowe po 3 pr. 115.— 115.50 
Gal. Zak. kr. ziem. krak. los. w 18 1.6. pr. ---— —— 

WoW R P w20 l 7 pr. —— —— 

RO A m k w 86 1. 6 pr. 101.-- 163.— 
Gal. Tow. kred. w. a. po 4 pr. . . . 98.50 98.85 

sa n n » Pośpr.wźil.wyłl. 98.50 —.— 

non n n n Poh pr. w 

52 latach zwrotne . . . . . 100.- 100.20 
Banku kraj. 4'/g pr. w. a. los. w 51'j, L 100.50 101.— 


Obligi komunalne Banku krajowego 
5 pr. w. a. I. emisyi . . . . . 
Gal. banku hip. 5 E w 40 1. wyl 
Banku aust. węg. $t, pr. . . . . . 100.20 100.90 
Weg. Zakł. kred. ziem. akc. w 391. 
wyl. po 5 pre. 5 . —.— 101.75 
109.30 101.30 
98.15 99.25 


. 10075 101.75 


n - n 


n » 


po 4 pr. 
5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.) 


Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. a. w. 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w. ex.) 

a 800 zł. 5 pr. w srebrze . . 
Kolej północna po 100 zł. em. 188 
po 100 zł. „ 1887 


n 


Kar. Lud. emisya z r. 1881 
po 300 zł. 4*/, pr. . 
detto 


płacą żadają 
Kol. Gal. Lwów-Czern.-Jas. emisya a 300 


zł. 4 pr. w srebrze z r. 1884 . 89.— 89.50 
z r. 1884 . 96.75 97.75 
“z r. 1866 . —— —— 
3 187a —— —— 


Wọg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w sr. . 108. — 109.— 
Weg. regulacya Cisy po 100 zł. 4 pr. 14220 142.70 


6. Losy. 


Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. a. w. 197. 
Cłarego po 40 zł. m. k. . g 

Tów. żegl. par. na Dunaju po 10 

Keglewicha po 10 zł. m. k. 


25 198, —. 


mał 


0zł m. 3 142.— 1 


—— 


44 — 


- . . . a > — a 
Losy miasta Krakowa po 20 zł. a. w. 234— 24,60 
Pożyczka miasta Lublany po 20 zł. . 23.75 24.73 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. a. w. 57.50 58.50 
Palfiego po 40 zł. m. k. . . . . . 58.— 5850 
zerwon. krzyża aust. Tow. po 10 zł. , 18.— 18.50 
5 A węg. p o5 zł. . 1240 1290 
Fundacya szpitala id Rudolfa 
po O E Sea |... 4 23.30 3430 
Salma po 40 zł. m. k. . . 66.— 67.— 
St. Genois po 40 zł. m. k. . . . . 6750 6850 
Pożycz. m. Stanisławowa (po 20 zł. a. w.) 41— — — 
Pożyczki Tryestu po 100 zł. m. k.. . 145.— 146 —- 
> „ po 50 zł. a. w. . Ti FG, — 
Waldsteina po 20 zł. m. k. . . 45.50 47 — 
Windischgritza po 20 zł. m. k.. —— 0 - 


7. Weksle (zs 3 miesiącej 


Augsburg na 100 w. p. n.. . 

Berlin za 100 marek w. p. n. . 
Frankfurt za 100 marek w. p. n. 
Hamburg za 190 marek w. p. n. . . aS 
nondyn za ft. szt, . . 12525 125.35 
Paryż za 100 fr. 3 . 49.50 49,57 5— 


Kurs sżota, 


Dukat cesarski men. R = z 
s d m am 5 ełnej wagi - .86.— 3 
6 497, 100 — 101.— Kono 5 T s ——— ky 
„ 100.25 101 25] 20-frankówka : 989.— 9.81 
Rosyjski półimperyał cza A A KA 
9 0,5 0 © —.— —.— j Talar związkowy . . «s + +  =—=—— — —— 
(Farosiaw-Sokal) . —— —.— | Srebro . ÓW © z mmm 
e e a 


L. 5675 [4770 3—3] 

O. k. Sąd powiatowy w Skolem ogła- 
sza, że celem zaspokojenia wierzytelności 
Michała Wołoszczaka w kwocie 50 zł. wa. 
zpn. odbędzie się dnia 28 sierpnia i 22 
września 1893 zawsze o godz 10 rano egze- 
kucyjna sprzedaż realności dłużnika Jana 
Wilezyńskiego pod lk. 23 w Skolem poło- 
żonej. 

Cena wywołania 390 zł. 

Wadym 39 zł. 

Resztę warunków przejrzeć można w 


aktach tus. registratury. ; 
Skole, dnia 30 ezerwca 1898. 


E. 5955 j [4761 8—3] 

C. k. Sąd powiatowy w Mieleu podaje 
do wiadomości, że na zaspokojenie wierzy- 
telności Tarnowskiej kasy oszezędności w 
sumie 200 zł. wa. z nałeżytościami dodatdo 
wemi odbędzie się dnia Ż5 sierpnia 1898 i 
dnia 28 września 1898 każdym razem o 10 
rano w gmachu sądowym licytacyjna sprze- 
daż realności objętej, wykazem hipotecznym 
75 gminy Trześni Michała Sikory własnej. 

Cena wywołania wynosi 1340 zł. a 
wadyum 134 zł. 


Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr. Jezierski w Mieleu. 
Resztę warunków, wyciąg hipoteczny 
i akt szacunkowy przejrzeć można w regi- 
traturze sądowej. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Mielec, dnia 24 czerwca 1893. 


L. 5410 [4758 3—3] 

©. k. Sąd powiatowy w Mikulińcach 
ogłasza, że celem zaspokojenia kwoty 44 zł. 
w. a. zpn. na rzecz Małki Drimmer odbę- 
dzie się w sądzie dnia 29 sierpnia 1893 i 
dnia 25 września 1893 o godzinie 10 przed 
południem przymusowa publiczna lieytacya 


dwu szóstych części realności wykazem hip. ; 
l. 675 księgi gruntowej gminy katastralnej ` 


gminy Mikulińce objętej, Borucka i Gici 
Tellerów własnej, na pierwszym terminie 


tylko wyżej ceny wywołania lub za takową, 
na drugim terminie zaś i niżej ceny wywo- , 


łania. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
eunkowa 1273 zł. 34 ct. 

Wadyum 10% tej ceny. : 

Bliższe warunki lieytacyi i wyciąg 
ME wglądnąć można w registraturze 
sądu. 

Dla wierzycieli niewiadomych i tych, 
którzyby po dniu wydania wyciągu tabular- 


nego prawa zastawu nabyli nie mniej tych, 
którymby uchwała licytacyjna doręczoną być 
nie mogła, ustanawia się kuratora w osobie 
Salamona Kleina w Mikulińcach. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Mikulińce, 21 lipca 1898. 


L. 3233 [4766 3—3] 
| Celem zaspokojenia wierzytelności Jó- 
| zefa Wolfa w kwocie 152 zł. a. w. odbędzie 
| się w tutejszym sądzie w dniach 29 sierpnia 
ʻi 8 października 1893 każdym razem 0 10 
godzinie rano publiczna lieytacya realności 
nr. 81 w Zbydniowie położonej, wyk. hipot. 
: nr. 101 objętej, Jana Kwietnia własnej. 

Cena wywołania 3843 zł. 
Wadyum 384 zł. 20 et. 
Resztę warunków licytacyjnych w sądzie 
można przejrzeć. 
C. k. Sąd powiatowy, 
Rozwadów, 16 lipca 1898. 

L. 2598 [4765 3—3] 
kwocie 150 zł. zł. w. a. odbędzie się w tu- 
tejszym sądzie w dniach 29 sierpnia i 3 
października 1893 każdym razem o godzinie 
10 rano publiczna licytacya realności w Roz- 
wadowie położonej, wyk. hip. nr. 165 obję- 
tej, Rozalii Smolińskiej własnej. 


Celem zaspokojenia wierzytelności w | 


nA 


Cena wywołania 1440 zł. 
Wadyum 144 zł 
Resztę warunków lie 
można przejrzeć. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Rozwadów, 14 lipca 1893. 


ytacyjnych w sądzie 


R 


L. 322 4760 2—3 

„. „U. K. Sąd powiatowy w TH podają 
niniejszem do publicznej wiadomości, że ce- 
lem zaspokojenia pretensyi Lóbla Feuerei- 
seca z Bienkówki w kwocie 77 zł. w. a. 
z pn. odbędzie się w tut. sądzie w dniach 
31 sierpnia 1893 i 5 października 1898 ka- 
żdym razem o godzinie 10 rano, egzekucyj- 
na sprzedaż przez publiczną licytacyę */22 
części posiadłości lwh. 487 ks. gr. gm. kat. 
Bienkówka objętej własność dłużniczki Ma- 
ryanny z Szczyrbów Strużyczakowej stano- 
; wiącej. 

Cena wywołania 90 zł. w. a. 

Wadyum 9 zł. a. w. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
został ustanowiony adw. dr. Zygmunt Wer- 
‘ner w Makowie. 

: Maków, 14 kwietnia 1893. 


i 
i 


4 
i 
| 
i 
i 
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L. 7146 [4749 2—3] 

C. k. Sąd obwodowy w Kołomyi po- 
daje niniejszem do wiadomości, że na proś- 
bę Towarzystwa zaliczkowego w Kołomyi 
dozwoloną została w celu ściągnięcia kwoty 
400 zł. w. a. zpn. sprzedaż realności dłu- 
żnika Adama Baranowskiego w Kołomyi 
pod nr. 79 położonej wykazem hip 1. 177 
i 176 ks. gr. dla V dz. m. Kołomyi obętych, 
w dwóch na dzień % września 1893 i 11 
pażdziernika 1898 każdym razem na godz. 
10 przed południem wyznaczonych termi- 
nach, z tem że pomieniona realność na 
pierwszym terminie tylko za lub powyżej 
ceny szacunkowej eo do realności objętej, 
whl. 177 ks. gr. dla V. dz. m. Kołomyi w 
kwocie 3765 zł. 60 et., zaś eo do realności 
objętej, whl 176 ks. gr. dla V dz. m. Koło- 
myi w kwocie 1060 zł. w. a., która służyć 
będzie oraz za cenę wywołania, na drugim 
terminie zaś także poniżej takowej zostanie 
sprzedaną, że każdy chęć kupienia mający 
obowiązanym będzie kwotę 376 zł. 56 et. 
wa. względnie 106 zł. do rąk komisyi licy- 
tacyjnej złożyć, tudzież że dla wszystkich 
tych, którymby uchwała licytacyjna dorę- 
ezoną być nie mogła lub którzyby na rze- 
czonej realności później prawa rzeczowe 
nabyli, kurator w osobie adwokata dr. Ha- 
czewskiego z zastępstwem adw. dr. Kawe- 
ckiego został ustanowionym, wreszcie że akt 
oszacowania w mowie będącej realności, 
tudzież warunki licytacyjne w tus. registra- 
turze mogą być przejrzane. 

Kołomyja, dnia 10 czerwca 1898. 


L. 3571 [4668 2- 8] 

C. k. Sąd powiatowy w Radziechowie 
podaje do publicznej wiadomości, że w tymże 
sądzie odbędzie się przymusowa publiczna 
sprzedaż realności wykazem hip. l. 799 ks. 
gr. gm. Chołojów objętej, Markusa Friedmana 
własnej, na zaspokojenie pretensyi Towarzy- 
stwa zaliezkowego w Radziechowie w kwocie 
20 zł. dnia 6 września i dnia 1l paździer- 
nika 1893 każdym razem o godz. 10 rano, 
a to na pierwszym terminie tylko za lub 
wyżej ceny szacunkowej 680 zł. na drugim 
zaś i poniżej takowej. 

Wadyum wynosi 68 zł. 

Resztę warunków licytaeyjnych, wyciąg 
tabularny, akt oszacowania można w tutej- 
szej registraturze przejrzeć, 

Wreszcie ustanawia się dla nieznanych 
wierzycieli i dla tych, którymby rezolucya 
licytacyjna przed terminem z jakiegokol- 
wiekbądź powodu doręczoną być nie mogła, 
lub którzyby po wydaniu wyciągu tabular- 
nego tj. po dniu 9 marca ,1893 prawo za- 
stawu uzyskali kuratorem pana Piotra Bugla 
kandydata notaryalnego w Radziechowie i 
tychże wierzycieli, o rozpisaniu niniejszej 
licytacyi i ustanowieniu dla nich kuratora 
niniejszem się zawiadamia. 

Radziechów, dnia 24 czerwca 1893. 


L. 8539 [4756 2—3] 

C. k. Sąd powiatowy w Komarnie po- 
daje do powszechnej wiadomości, że w celu 
zaspokojenia pretensyi Towarzystwa zaliezko- 
wego w Komarnie w kwocie 55 zł. w. a. 
z pn. przeprowadzi w dniach 6 września 
i 11 października 1893 każdokrotnie o go- 
dzinie 10 rano egzekueyjną publiczną sprze- 
daż 3/6 części realności wykazem hip. l. 276 
ks. gr. gminy Komarno objętej, dłużniezki 
Anny Koucz vel Kołcz własnej, z tem, że 
na pierwszym terminie realność ta tylko za 
cenę wywołania lub wyżej tejże, zaś na 
drugim terminie za jakąbądź cenę sprzedaną 
zostanie. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
cunkowa tej realności w kwocie 85 zł. 

Wadyum 9 zł. w. a w gotówce. 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny i protokół oszacowania można 
przejrzeć w tus. registraturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
hipotecznych p. Kazimierz Kowarzyk. 

Komarno, dnia 80 sierpnia 1892. 


L 5797 [4764 2—3] 

0. k. Sąd powiatowy w Nadwórnie 
czyni wiadomo, że w sprawie firmy Grossman 
& Goldstein przeciw Filipowi Irodenko o 
300 zł. na dniu 18 września 1893 i 25 paź- 
dziernika 1893 każdym razem o godz. 10 
przed południem odbędzie się publiczna sprze 
daż realności objętej, wh. 478 ks. gr. Na- 
dwórny, realności wh. 350 ks. gr. Nazawi- 
zowa i realności whip. 298 ks. gr. Majdan 
górny. 

Cena kupna 1455 zł. 

Zakład 145 zł. 50 ct. 

Warunki licytacyjne można w tus. re- 
gistraturze przeglądnąć. 

Nadwórna, dnia 25 czerwca 1898. 


L. 3802 [4747 2—38] 

Dnia 13 września 1893 i dnia 18 paż- 
dziernika 1893 o godzinie 10 przed połu- 
dniem odbędzie się w tutejszym sądzie w 
biurze nr. 52 egzekucyjna sprzedaż realno- 
ści w Jaśle wyk. hip. 1. 533 objętej, Emilii 
Różankowskiej własnej, celem zaspokojenia 
wierzytelności wekslowej Anieli Kowalezy- 
kowej w kwocie 200 zł. zpn. 


Cena wywołania 3071 zł. 40 et. 

Wadyum 307 zł. 

Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny i 
warunki licytacyjne przejrzeć można w re- 
gistraturze sądowej. 

Jasło, 8 lipca 1893. 


L. 6927 [4771 2—3] 

C. k. Sąd powiatowy w Slemieniu po- 
daje do wiadomości, iż celem zaspokojenia 
wierzytelności Joachima Menaschego Feliksa 
w sumie 30 zł. zpn. odbędzie się w dniach 
80 sierpnia i 12 października 1893 każdym 
razem o godzinie 10 przed południem egze- 
kueyjna sprzedaż realności pod nk. 41 w 
Kocierzu Rychwałdskim lwh. 77 w całości 
i lwh. 78 w połowie ks. gr. tejże gminy 
objętej, dłużnika Jana Górnego syna Toma- 
sza własnej. 

Cena wywołania 540 zł. 

Wadyum 54 zł. 
, Reszta warunków licytacyjnych i wy- 
ciąg hipoteczny leżą do przejrzenia w re- 
gistraturze sądowej. 

Slemień, 25 marca 1898. 


L. 2131 [4717 2—3] 

Celem zaspokojenia wierzytelności Anny 
Zimmermann w kwocie 500 zł. odbędzie 
Się w tutejszym sądzie w dniu 7 września 
898 o godzinie 10 rano publiczna lieyta- 
eya realności nr. 158 wykazem hipotecznym 
nr. 158 gminy Ostrów Borek objętej, Jędrzeja 
i Katarzyny Gatków własnej. 

Cena wywołania 1350 zł. 

Wadyum 135 zł. R 

Resztę warunków licytacyjnych w są- 
dzie można przejrzeć. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Bochnia, dnia 29 czerwca 1898. 


L. 3813 [4743 2—3] 
W dniach 5 września 1893 i 12 paź. 
dziernika 1898 o godz. 10 rano odbędzie się 
w tutejs ym sądzie przymusowa sprzedaż 
połowy realności pod lwh. 166 położonej w 
Girabnie wedle wykazu hipotecznego l. 166 
księgi gruntowej gminy Grabno małolet- 
nich spadkobierców Mendla Mikołajewicza 
własnej na rzecz Hermana Goldbergera pra- 
wouabywcy Michała Flanka pto 130 zł. 

Cena wywołania 137 zł. 

Wadyum 14 zł. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
registraturze tutejszej. 

Kuratorem dla niewiadomych wierzy- 
cieli ustanowiono dr. Stanisława Bartmana 
z Wojnieza. 

Wojniez, dnia 23 lipca 1898. 


L. 9892 [4744 2—3] 

C. k. Sąd powiatowy w Żyweu ogła- 
sza, że w sprawie egzekucyjnej Emilii Wa- 
niek pko Wojciechowi i Anieli z Sapińskich 
małż. Gąsiorkom pto 1400 zł. rozpisaną zo- 
stała egzekucyjna sprzedaż realności dłużni - 
ków mianowicie: 
a) 2/4 części realności wyk. hip. 1. 77, b) 
2/8 części realności wyk. hip. 1. 78, e) całej 
realności wyk. hip. l. 266, d) 2/4 części 
reelności wyk. hip. l. 267, e) 2/8 części 
realności wyk. hip. 1 268 księgi gr. gminy 
katastr. Sporysz na dzień 9 września 1898 
i na dzień 11 października 1893 każdym 
razem o godz. 10 rano. 

Wadyum 200 zł. 

Cena szacunkowa i wywołania 1972 zł. 
50 et. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony adw. dr. Bogdani w Żyweu. 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny i protokół oszacowania można 
przejrzeć w tutejszo sądowej registraturze. 

Żywiec, dnia 30 maja 1898. 


L. 4558 [4738 2—8] 

Dnia 5 września 1898 i 11 paździer- 
nika 1898 o godz. 10 rano, odbędzie się 
publiczna sprzedaż połowy realności wyk. 
hip. 74 ks. gr. gminy Jurków objętej, Woj- 
ciecha Kusionowicza własnej, celem zaspo- 
kojenia sumy 60 zł. 89 ct. wa. zpn. 

Cena wywołania 178 zł. 50 et. 

Wadyum 17 zł. wa. 

Akt oszacowania, wyciąg hipoteczny 
i warunki licytacyjne przeglądnąć można w 
registraturze. Jas 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
jest astsnowiony Antoni Kuriata ck. notar. 
w Brzesku. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Brzesko, 18 maja 1893, 


L. 5272 ; [4724 2—3] 

C. k. Sąd powiatowy w Uhnowie po- 
daje do publicznej wiadomości, że na zaspo- 
kojenie sumy 498 zł. przymusowa sprzedaż 
realności pod nk. 394 w Uhnowie położonej 
wyk. hip. 1. 325 ks. gr. gminy katastralnej 
Uhnów-Zastawie objętej, dłużników Peretza 
i Racheli Engelsbergów własnej, w tutej- 
szym c. k. sądzie w drodze publicznej licy- 
tacyi na rzecz Jochwedy Babad dnia il 
października 1898 i dnia 14 listopada 1893 
każdym razem o godzinie 10 rano przedsię- 
wziętą zostanie, h 

(Cenę wywołania staaowi suma 1350 zł, 


Wadyum wynosi 135 zł. 


do tabuli weszli ustanowiony kuratorem adw. 


Kuratorem dla niewiadomych wierzy- | dr. Stoklasa w Zaleszczykach. 


cieli ustanowiony c. k. notaryusz pan Julian | 


Celewicz w Uhnowie. i 
Resztę warunków licytacyjnych, akt 
oszacowania i wyciąg z ksiąg gruntowych | 
przejrzeć można w tutejszo sądowej regi- 
straturze. 
Uhnów, 30 czerwca 1898. 


L. 8570 [4788 2—3] 

C. k. Sąd powiatowy ogłasza, iż celem 
zaspokojenia wierzytelności Towarzystwa za- 
liezkowego do Agnieszki i Anny Kaniów w 
kwocie 328 zł. zpn. odbędzie się w tutej- 
sądzie w dniach 24 sierpnia 1898 i 21 
września 1893 o godzinie 9 rano egzeku- 
cyjna lieytacya 2/8 części realności pod lwh. 
128 w Płazie położonej Agnieszki i Anny 
Kaniownych własnej. 

Cena wywołania 524 zł. 

Wadyum 53 zł. 

Resztę warunków licytacyjnych przej- 
rzeć możnaw registraturze tutejszego sądu. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr. Kremer z substytucyą adw. dr. 


Gaszyńskiego. 
Chrzanów, dnia 3 lipca 1898. 
L. 387 [4796 2—8] 


W sprawie egzekucyjnej kasy pożycz - 
kowej rzemieślników przeciw Franciszkowi 
Chorubskiemu o 50 zł. odbędzie się w tut. 
sądzie w dwóch terminach to jest dnia 25; 
sierpnia 1893 i dnia 22 września 1893 za- 
wsze o godz, 10 przed południem przymu- 
sowa sprzedaż połowy realności pod lwh. 
140 i 509 w Podgórzu położonych. 

(ena szacunkowa wynosi ad 1) 2762 
zł. 13 et. ad 2) 412 zł. 85 ct. 

Wadyum ad 1) 277 zł. ad 2) 42 zł. 

Warunki licytacyjse można przejrzeć 
w sądzie 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli | 
jest adw. dr. Fiderkiewicz. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Podgórze, dnia 3 marca 1898. 


L. 8862 (4789 2—3] | 


C. k. Sąd powiatowy ogłasza, iż celem 
zaspokojenia wierzytelności Towarzystwa za- 
liczkowego w Chrzanowie do Wojeiecha Radki 
w kwocie 300 zł. zpn. odbędzie się w tut. 
sądzie w dniach 31 sierpnia 1893 i 28 wrze- 
śnia 1893 o godzinie 9 rano egzekucyjna 
lieytacya realności pod lwh. 4 w Byczynie 
położonej, Wojciecha Radki własnej. 

Cena wywołania 555 zł. 

Wadyum 56 zł. 

Resztę warunków lieytacyjnych przej- 
rzeć można w registraturze tutejszego sądu, 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adw. dr. Gaszyński z substytucyą adw. dr. 
Kremera. 

Chrzanów, dnia 3 lipea 1893 


L. 2698 [4795 2—3] Í 

Celem zaspokojenia wierzytelności Ka- | 
rola Hempla w kwocie 21 zł. 34 et. w. a. 
zpn. odbędzie się w tutejszym sądzie w 
dniach 4 września i 11 października 1893 
każdym razem o godzinie 9 z rana egzekn- 
cyjna licytacya realności pod 349 w Oświęj | 
cimie. 

Cena szacunkowa 200 zł. stanowi cenę 
wywołania. 

Wadyum 20 zł. 

Reszta warunków licytacyjnych w tut. | 
registraturze do przejrzenia, 

C. k. Sąd powiatowy. 
Oświęcim, 80 kwietnia 1893. 


L. 3815 r [4794 2—8] 

Celem zaspokojenia wierzytelności Lu- 
dwika i Józefa Gawłów w kwocie 900 zł. 
odbędzie się w dniach 4 września 1893 i 
11 października każdym razem e godzinie 10 
z rana egzekucyjna lieytacya realności pod 
lk. i lwh, 188 w Oświęcimiu. 

Cena szacunkowa 3000 zł. stanowi cenę 
wywołania. 

Wadyum 800 zł. 

Resztę warunków licytacyjnych w tut. 
registraturze do przejrzenia. 

C k Sąd powiatowy. 
Oświęcim, dnia 26 maja 1893. 


L. 5905 A i [4799 2—3] 
C k. Sąd powiatowy w Zaleszczykach 

podaje do wiadomości, że w tymże sądzie 

odhędzie się publiczna sprzedaż realności w | 
Kolodróbee położonej, wedle whl. 207 tejże | 
gminy ciało tabularne stanowiącej dłużnika | 
Seidy Kimelmana własnej, na zaspokojenie | 
pretensyi S$ Ebersobna w kwocie 4000 zł. 

dnia 29 września 1348 i dnia 2 listopada 

1893 każdym razem o godzinie 10 ranc, a | 
to na pierwszym terminie tylko za lub wy- 

żej ceny szacunkowej, na drugim zaś i po- 

niżej takowej. 

Wadyum wynosi 322 zł. 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg | 
tabularny i akt oszacowania można w tut. 
registraturze przejrzeć. 

Dła wierzycieli, którymby rezolucja 
lieytacyjna doręczoną być nie mogła, lub 
którzyby po wydaniu wyciągu tabularnego 


Zaleszczyki, daia 21 lipca 1898. 


I. 831 [4759 3—3] 
C. k. Sąd powiatowy w Makowie po- 
daje niniejszem do publicznej wiadomości, 
iż celem zaspokojenia pretensyi Stowarzy: 
szenia poż. „Wzajemna pomoc“ w Makowie 
w kwocie 48 zł. w. a. zpn. odbędzie się w 
tnt. sądzie w dniach 3! sierpnia 1893 i 
dnia 5 października 1598 każdym razem o 
godz. 10 rano egzekucyjna sprzedaż przez 
publiczną lieytacyę całej posiadłości lwh. 
27 gm. kat. Grzechynia objętej, solidarnych 
dłużników, małołetnich spadkobierców śp. 
Maryanny z Pierogów Ceremugowej z Grze- 
chyni jakoto: Michała i Józefy Pierogów po 
połowie własnej wzaz z zaintabulowanem na 
karcie 0. na rzecz Wojciecha Ceremugi so- 
lidarnego dłużnika do żywociem w 1/4 części. 

(ena wywołania 200 zł. wa 

Wadyum 20 zł. 

Kuratorem dla nieznanych wierzycieli 
ustanowiony został adwokat p. dr. Zygmunt 
Werner w Makowie. 

Maków, 27 lutego 1898. 


L. 32501 [4403 3—8] 

©. k. Sąd krajowy we Lwowie podaje 
do wiadomości, że celem zaspokojenia wie- 
rzytelności e. k. uprzyw. galic. ake. Barku 
hipotecznego we Lwowie mianowicie 4 rat 
zaległych w kwotach 426 zł., 426 zł., 426 zł. 
i 426 zł. zpn. od kapitała pożyczkowego 
10000 zł. odbędzie się przymusowa licytacya 
realności lk. 588%, we Lwowie lwh. 468 
dz. III. Natana Mayera własnej, w dwócn 
terminach dnia 7 września 1898 i dnia 21 
września 1893 o godz 10 rano w sali roz- 
praw. 

Cena wywołania 49098 zł. 

Wadyum 4909 zł. 50 et. 

Kuratorem wierzycieli został ustsno- 
wiony adw. dr. QCzarnik zastępcą adw. dr. 
Kopecki. 

Bliższe warunki, wyciąg hipoteczny i 
akt opisania przynależności przejrzeć można 
w tus. registraturze. 

We Lwowie, dnia 8 lipca 1893. 


L. 4479 [4755 3—83] 

W tut. Sądzie odbędzie się o godz. 10 
rano w dniu 11 sierpnia 1893 powyżej ceny 
szacunkowej, zaś dnia 15 września 1893 na- 
wet poniżej takowej licytacya realności wyk 
hip. l. 415 i połowy realności wyk. tinse. 
457 gminy kat. Alfredówka objętyche* masy 
spadkowej Franciszki Jaworskiej własnych, 
na rzecz Towarzystwa zaliczkowego w Gli- 
nianach pto 78 zł. zpa 

Cena wywołania 245 zł. 50 et. i 5 zł. 

Wadyum 24 zł. tudzież 50 et. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tut 
sądowej registraturze. 

Dla nieznanych wierzycieli hipotecz- 
nych ustanawia się kuratorem p. Szymona 
Czestyńskiego. 

Gliniany, dnia 26 maja 1698. 


L. 6149 | [4762 3—3] 
U. k. Sąd powiatuwy w Mielcu podaje 


|do wiadomości, że celem zaspokojenia wie- 


rzytelności Towarzystwa ochrony mniejszej 
własności ziemskiej w Mieleu w kwocie 
100 zł. zpn. odbędzie się w gmachu sądo- 
wym dnia 16 sierpnia 1893 i dnia 15 wrze- 
śnia 1893 każdym razem o godzinie 10 
rano egzekucyjna sprzedaż realności objętej, 
wyk. l. 88 gminy Ujranka Maryanny Burek 
i Józefa Burka, względnie jego nieobjętej 
masy spadkowej własnej. 

Cena wywołania 170 zł. 

Wadyum 17 zł. 

Resztę warunków licytacyjnych, wyciąg 
hipoteczny i akt oszacowania przejrzeć mo- 
żna w registraturze. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
adwokat dr. Brandt w Mielcu. 

Mielec, dnia 13 czerwca 1898. 


L. 11945 [4792 1--8] 
W dniach 15 września 1893 i 20 paź 
dziernika 1898 każdym razem o godzinie 9 
rano odbędzie się w tutejszym sądzie publi- 
czna licytacya realności Mateusza Zawadz- 
kiego własnej pod lk. 19 w Woli rozwie- 
nieckiej położonej wykazem hipotecznym 1. 
137 księgi gruntowej gminy Wola rozwie- 
niecka objętej, na zaspokojenie pretensyi 
galic. Zakładu kredytowego ziemskiego w 
likwidacyi w kwocie 200 zł. wa. zpn. 

Cena wywołania 1000 zł. 

Wadyum 100 zł. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono adwokata dr. Dawida Mónzla 
z Jarosławia. 

„. Wyciąg tabularny i bliższe warunki 
lieytacyjne przejrzeć można w  tusądowej 
registraturze. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Jarosław, 28 października 1892. 


L. 1792 


desek potrzebnych w roku 1894. 
Bliższe warunki dostawy mogą 
być przejrzane w tutejszej c. k. gł. 
Fabryce tytoniu w godzinach urzędo- 
wych. 
Kraków, dnia 5 sierpnia 1898. 


L. 2033 [4828 1—3] 

W c. k, Sądzie powiatowym Tyczyń- 
skim celem zaspokojenia wierzytelności Joe- 
la Dóbla w kwocie 125 zł. wa. zpn. odbę- 
dzie się przymusowa publiczna sprzedaż real- 
ności pod Nk. 208 i 29 w Tyczynie położo- 
nych whl. 76 55 ks. gł. gm. kat. Tyczyn 
objętych na imię Izaaka Henschobera zain- 
tabulowanych w dniach 14 sierpnia 1898 i 
18 września 1898 każdym razem o godz. 
10 rano. 

Cena wywołania 2641 zł. 

Wadyum 264 zł. 10 et. 

Resztę warunków licytacyjnych w są- 
dzie można przejrzeć. 

Tyczyn, d. 20 kwietnia 1898. 


Konkursa. 


L. 570 [4805 2—3] 

Celem nadania wsparcia o 360 zł. wa. 
rocznie w równych ratach miesięcznych od 
1 lipca br. płatnych z fundacyi imienia 
Cesarza i Króla Franciszka Józefa I. zało- 
żonej przez Józefa Kazimierza dw. im Mali- 
nowskiego ku uczczeniu i zachowaniu pa- 
mięci odwiedzin Najjaśniejszego Pana we 
Lwowie w r. 1880 rozpisuje się niniejszem 
konkurs. 

Do wsparcia tego mają prawo adwo- 
kaci należący do Izby adwokatów we Lwo- 
wie, którzy wskutek nieuleczalnej słabości 
lub kalectwa stali się do pracy niezdolnymi 
i wskutek tego zubożeli, nie mogąc praco- 
wać należycie w zawodzie swoim, tudzież 
wdowy po adwokatach lwowskiej Izby adwo- 
katów, które powtórnie za mąż nie wyszły 
i nie posiadają zupełnie żadnych środków 
utrzymania ; 

Pozdawnietwo tych wsparć przysługuje 
Wydziałowi krajowemu Królestwa Galicyi z 
W. Księstwem Krakowskiem na przedsta- 
wienie Wydziału lwowskiej Izby adwokatów. 

Podania zaopatrzone świadectwem ubó- 
stwa (podania wdów także metryką ślubu 
i poświadczeniem, że ubiegająca się powtór- 
nie za mąż nie wyszła) mają być wniesione 
najdalej do 15 września rb. za pośredni- 
ctwem naszej kaneelaryi. 

Z Wydziału Izby Adwokatów. 

Lwów, dnia 28 czerwca 1898. 


L. 42 [4825 1—3] 

C. k. Sąd powiatowy w Radomyślu pod 
Czarną potrzebuje od 1 września 1893 dwóch 
dyetaryuszy z pięknem i szybkiem pismem 
obznajomionych z manipulacyą sądową — 
wynagrodzenie 20 do 25 zł. świadeetwo po- 
żądane. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Radomyśl, dnia 8 sierpnia 1898. 


L. 639 [4834 1—8] 

Celem stałego obsadzeuia przy pięcio- 
klasowej szkole mięszanej w Limanowej je- 
dnej posady młodszego nauczyciela z płacą 
roczną 3800 zł. i dodatkiem 10 pre. na mie- 
szkanie, rozpisuje się niniejszem konkurs z 
terminem ubiegania się do dnia 10 wrze- 
śnia 1893, po który to dzień podania nale- 
życie udokumentowane i wykazem służbo- 
wym tudzież tabelą kwalifikacyjną zaopa 
trzone, jeżeli petent w służbie nauczyciel- 
skiej już pozostawał, za pośrednictwem wła- 
dzy przełożonej do tutejszej ek. Rady szkol- 
nej okręgowej wnoszone być mogą. 

Z e.k. Rady szkolnej okręgowej. 

Limanowa, 29 lipca 1892. 

Przewodniczący ck. starosta. 


L. 1028 „ [4808 1—3] 

Niniejszem rozpisuje się konkurs na 
opróżnioną posadę pedela dla wydziału filo- 
zoficznego i teologicznego w uniwersytecie 
Jagiellońskim w Krakowie. l 

Z posadą tą połączone są następujące 
emolumenta : płaca roczna 300 zł, dodatek 
służbowy 75 zł. i dodatek na odzież w kwo- 
cie 40 zł. rocznie. 

Ubiegający się o tę posadę zastrzeżo- 
ną na mocy ustawy z d. 19 kwietnia 1872 
l. 60 Dz. p. p. dla kwalifikowanych podofi- 
cerów e. i k. armii, winni udowodnić, że 
są obywatelami królestw i krajów w Radzie 
państwa reprezentowanych , niemniej wyka- 
zać wiek, stan, dotychezasowe zatrudnienie 
i fizyczne uzdolnienie, przedewszystkiem zaś 
co jest warunkiem koniecznym otrzymania 
posady, że piszą pięknie, kaligraficznie i or- 


[4835 1—8] | tego 
W e. k. gł. Fabryce tytoniu w | pisane. 
Krakowie odbędzie się 24 sierpnia 
1893 o godz. 10 przed południem licyta- 
cya za pomocą wniesienia pisemnych 
ofert, w celu zabezpieczenia dostawy 


Podania należy wnieść najdalej do 15 
września 1893 do ck. Senatu akademickiego 
uniwersytetu Jagiellońskiego w Krakowie, a 
jeżeli kompetent zostaje w służbie publicz- 


nej, za pośrednictwem przełożonej władzy. 


uwzględnieni być mogą inni kandydaci 
Kraków, 1 sierpnia 1898. 


Kuratele. 


L. 6000 
umysłowo chorym. 


z Sinkowa. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Zaleszczyki, dnia 25 czerwca 1898. 


L. 5360 


no marnotrawcą. 
Kuratorem jego ustanowiono 
Krawczuka z Kołodziejówki, 
C. k. Sąd powiatowy. 
Skałat, dnia 80 maja 1898. 


L. 8058 
umysłowo chorego. 


(najmłodszego). 
Ô. k. Sąd powiatowy. 
Ropczyce, dnia 4 lipca 1898. 


L 1068 [4754 2—3] 
Jan Pazgan lat 40, kat. żonaty, dzietny, 
gospodarz pod lk. 19 w Królowy polskiej 
został uznany marnotrawcą, a kuratorem 
ustanowiony dla niego Józef Pazgan z 
Mszalnicy. 
Grybów, 26 lutego 1898. 


Upadłości 


L. 37968 [4775 2—3] 

C. k. Sąd krajowy we Lwowie otwiera 
niniejszem konkurs na wszystek ruchomy, 
jakoteż na wszystek nieruchomy, a w krajach, 
w których obowiązuje ustawa konkursowa z 
dnia 25 grudnia 1868 nr. 1 Dz. p. p., po- 
łożony majątek Majera Langberga, kramarza 
we Lwowie. 

Kierownictwo tego konkursu porucza 
się panu ck. sekretarzowi rady Bortnikowi, 
jako komisarzowi konkursowemu, zaś tymcza- 
gowym zawiadowcą masy ustanawia się pana 
adw. dr. Liliena wzywając zarazem wierzy- 
cieli, aby po przedłożeniu dokumentów, słu- 
żących do wykazania ich pretensyj, po 
czynili swe wnioski co do zatwierdzenia 
tegoż, lub ustanowienia innego zawiadowcy 
masy i aby przedsięwzieli wybór wydziału 
wierzycieli, w którym to celu wyznacza się 
termin na dzień 21 sierpnia 1898 godzinę 
10 przed południem. 

Ktokolwiek chce wystąpić z jakąbądź 
pretensyą do wspólnej masy rozbiorowej, ma 
takową zgłosić w tym Sądzie krajowym, 
wedle przepisu ustawy konkursowej pod ry- 
gorem zagrożonych tamże szkodliwych skut- 
ków prawnych przed upływem dn. 10 paździer- 
nika 1898 i podać ją na terminie na dzień 
6 listopada 1898 godzinę 10 przed połu- 
dniem, wyznaczonym do uznania płynności i 
oznaczenia prawa pierwszeństwa, chociażby 
nawet o nią spór już był wytoczony. 

Wierzycielom, którzy zgłoszą się ze 
swemi pretensyami, przysłuża prawo wybrać 


na tym terminie w miejsce dotychczasowego | 


zawiadowcy masy, zastępcy onego i człon- 
ków wydziału wierzycieli — inne osoby, po- 
siadające ich zaufanie. 

Na terminie, wyznaczonym do wykaza- 
nia płynności zgłoszonych wierzytelności, 
ma być usiłowane przyprowadzenie do skut- 
ku ugody w myśl $ 68 ust. konkursowej. 

Dalsze ogłoszenia w toku rozprawy 
konkursowej umieszczane będą w „Gazecie 
Lwowskiej*. 

Z c. k. Sądu krajowego. 

Lwów, dnia 2 sierpnia 1898. 


podanie ma być własnoręcznie na 


Tylko w braku podoficerów, posiada- 
jących certyfikat i wymaganą kwalifikacyę, 


[4778 2—8] 
Penkłej Maruszezak z Sinkowa uznany 


Kuratorem ustanowiono Jakowa Pityka 


[4768 2—8] 
Stefana Druczka z Kołodziejówki uzna- 


Jana 


[4767 2—-3] 
Walenty Filipek z Iwierzyk uznany za 


Kuratorem ustanowiono Józefa Filipka 


? 


konkursowego się stawili. 


o nie spór już toczył, w Sądzie 
albo też w sądzie pow. m. del. w Przemyślu 


razie przeciwnym skutki prawne, 
konkursową zagrożone, dosięgną. 
Na terminie zaś dnia 13 listopada 1898 


konkursowego odbyć się mającym, winni 


jenia przyjść mają, wykazać. 


swego zaufania powołać. 


nastąpią przez dziennik urzędowy 
Liwowskiej*. 
Przemyśl, 2 sierpnia 1893. 


Wyroki prasowe. 


L. 14395 [4802] 
W Imieniu Jego Cesarskiej Mości! 


orzekł na mocy $$. 489 i 498 pk. i §. 87 
upr., że treść artykułu umieszczonego w Nr. 


usprawiedliwioną jest zarządzona przez e. k. 
Prokuratora rządowego konfiskata tego cza- 
sopisma. 

Wskutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnianie tego artykułu a 
zabrany nakład ma być zniszezony. 

Lwów, dnia 2 sierpnia 1898. 


L. 14368 [4801] 

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości! 

C k. Sąd kr:jowy dla spraw karnych 
orzekł na mocy $$. 489 i 493 pk. i $. 37 
u pr., że treść artykułu umieszczonego w 
nr. 14 czasopisma „Zycie“ zdnia 1 sierpnia 
1898 pod napisem „Teofil Wiśniowski kore- 
spondencya — Przemyśl, 20 lipca 1893“ 
zawiera znamiona występku z $ 305 i 300 
uk., zatem usprawiedliwioną jest zarządzona 
przez ck. Prokuratora rządowego konfiskata 
tego czasopisma. 

Wskutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnianie tego artykułu, a 
zabrany nakład ma być zniszczony. 

Lwów, dnia 2 sierpnia 1898. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 3786 [4769 2—38] 

C. k. Sąd powiatowy w Skolem zawia- 
damia nieznanego z życia i miejsca pobytu 
Izaka Horowitza, że Fischel i Beile Mehler 
wnieśli przeciw niemu w tutejszym sądzie 
pozew de praes. 223 kwietnia 1893 | 3736 
o uznanie i intabulacyę prawa własności do 
realności pod lk. 37 w Skolem z pn., że 
dla niego kuratorem e. k. notaryusza Nar- 
towskiego w Skolem ustanowiono i że ma 
on temuż Kkuratorowi wszelkie środki do 
obrony potrzebne dostarczyć, lub innego peł- 
nomocnika sądowi wskazać. 

Do rozprawy w powyższej sprawie wy- 
znaczono w tutejszym sądzie termin na 8 
sierpnia 1893 na godz 9 rano. 

Skole, 30 maja 1898 


L. 6589 [4763 2—3] 

C. k. Sąd powiatowy w Mielcu zawia- 
damia niewiadomych z miejsca pobytu Mi- 
kołaja i Antoninę Kowalskich, że przeciw 
| nim wniósł Mendel Jechnowicz pozew o za- 
| płatę 145 zł. a. w., na który termin do roz- 
; prawy na dzień 16 sierpnia 1893 o 9 rano 
wyznaczony został. 

Wzywa się tedy Mikołaja i Antoninę 
Kowalskich, aby ustanowionemu dła nich 
(kuratorowi adw. dr. Brandtowi w Mielcu 


tymczasowego zarządcy masy, lub wyboru 
innego zarządcy i tegoż zastępcy, tudzież 
wyboru wydziału wierzycieli u komisarza 


Dla zgłoszenia wierzytelności do masy 
konkursowej, ustanawia się termin do 10 paź- 
dziernika 1898, w którym terminie wszyscy, 
którzy do masy konkursowej żądania ma- 
ją, wierzytelności swoje, chociażby się nawet 
tutejszym 


a to tem pewniej zgłosić mają, ile że ich w 
ustawą 


o godz. 10 rano, w biurze nr. 1 u komisarza 


wierzyciele płynność zgłoszonych wierzytel- 
ności, oraz porządek, w którym do zaspoko- 


Na tymże terminie będzie usiłowaną 
ugoda, także wolno wierzycielom w miejsce 
dotychczasowego zarządcy masy, tegoż za- 
stępcy i wydziału wierzycieli, inne osoby 


Na koniec podaje się do wiadomości, że 
dalsze ogłoszenia w tej sprawie konkursowej, 
„Gazety 


C. k. Sąd krajowy dla spraw karnych 


15 czasopisma „Smigus* z dnia 1 sierpnia 
1898 pod napisem: „Stryj w lipeu 1893 za- 
wiera znamiona występku z $ 300 uk. zatem 


L. 12653 [4814 1—3] ' potrzebnej informacyi przed terminem udzie- 
C. k. Sąd obwodowy w Przemyślu o- | lili, lub też innego pełnomocnika ustanowili, 
twiera niniejszem i og'aszą konkurs na wszel- | inaczej bowiem sami sobie skutki szkodliwe 
ki ruchomy, gdziekolwiek znajdujący się i na, przypisać będą musieli. 
cały nieruchomy, w krajach w których usta- Mielec, 10 czerwca 1898. 
wa konkursowa z dnia 5 grudnia 1868 obo- 
wiązuje, znajdujący się majątek Manesa! L. 4908 4750 2—3] 
Adolfa kupca w Przemyślu zamieszkałego C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
mianuje ck. Radcę Ksawerego Spławskiego | Złoczowie zawiadamia z życia i miejsca po- 
komisarzem konkursowym i poleca opieczęt0-, bytu niewiadomego Abrahama Jakóba Mans- 
wanie i spisanie masy konkursowej. berga, że na pozew Jakóba Elsnera de pr. 
Tymczasowym zarządcą masy konkur- 5 lipca 1893 1. 4908 przeciw niemu o za- 
sowej mianuje się adwokata krajowego dr. ' płacenie sumy 66 zł. 26 et. w. a. wyzna- 
Śmutnego i wzywa wszystkich wierzycieli, czył termin do rozprawy sumarycznej na 
ażeby na terminie dnia 23 sierpnia 1898 o dzień 4 września 1893 o godzinie 10 rano 
10 godzinie rano, w biurze nr. 1 z dowo- j że dła niego ustanowił kuratora w osobie 


tograficznie po polsku i po niemiecku, dla* dami swych wierzytelności, dła zatwierdzenia dr. Luki adw. w Złoczowie. 


Gazeta Lwowska ar. 179 z dnia 8 sierpnia 1898. 


Wzywa się przeto pozwanego, aby co 
do swej obrony z kuratorem się porozumiał, 
lub innego pełnomocnika przedstawił, ileże 
w razie przeciwnym skutki zaniedbania sam 
sobie przypisze. 

Złoczów, 8 lipca 1808. 


L. 4936 [4757 2—8] 

C. k. Sąd powiatowy w Mikulińcach 
ustanawia w sporze Daniela Dajdaka prze- 
ciw nieletnim po śp. Mikołaju Dajdaku po- 
zostałym dzieciom, Michałowi Matysa i in- 
nym o uznanie prawa własności do połowy 
pare. grunt. 4259/1 wyk. hip. 535 ks. gr. 
gm. Nastasów objętej z pn. dla z miejsca 
pobytu niewiadomej pozwanej Anny Petrow- 
skiej kuratora ad actum w osobie Łukasza 
Zmurko z Nastowa i do wniesienia obrony 
wyznacza termin na dzień 15 sierpnia 1893 
o godzinie 9 rano. 

O tem zawiadamia się Annę Petrowską 
z wezwaniem, by się z ustanowionym dla 
niej kuratorem porozumiała, lub innego są- 
dowi przedstawiła. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Mikulińce, 1 lipca - 1898. 


L. 2788 [4687 2—3] 

C. k. Sąd powiatowy w Sokołowie za- 
wiadamia Marcina Bałamuta, iż przeciw 
niemu oraz Michałowi, Franciszce, Szczepa- 
nowi i Janowi Bałamutom, Michałowi Żela- 
znemu, tudzież masie spadowej Tomasza 
Bałamuta wniósł Izaak Karpf pod dniem 20 
kwietnia 1893 l. 2788 do tutejszego sądu 
pozew o zniesienie współwłasności realności 
wykazem 242 ks. gr. gminy kat. Sokołów 
objętej, na skutek którego termin do ustnej 
rozprawy na dzień 18 paździe.nika 1893 
wyznaczonym został i dlań kuratora w osobie 
p. Karola Rampelta zastępcy ©. k. notar. 
w Sokołowie ustanowiono. 

Wzywa się zatem niewiadomego z 
miejsca pobytu Marcina Bałamuta, aby na 
powyższym terminie bądź sam osobiście się 
stawił, bądź ustanowionemu kuratorowi środ- 
ków do obrony udzielił, bądź też innego 
należycie umocowanego pełnomocika do tej 
obrony na powyższy termin przysłał, gdyż 
w razie przeciwnym złe skutki z tego za- 
niebania dlań wyniknąć mogące sobie będzie 
musiał przypisać. 

0. k. Sąd powiatowy. 

Sokołów, dnia 12 czerwca 1898. 


L. 2112 [4798 2—38] 

C. k. Sąd powiatowy zawiadamia nie- 
obecnego z miejsca pobytu niewiadomego 
Teofila Juszezyka, iż przeciwko niemu wniósł 
pozew de praes. 18 kwietnia 1893 1. 2112 
Dawid Keil o 214 zł. w. a. z pn. w której 
to sprawie termin do rozprawy sumarycznej 
na dzień 25 sierpnia 1893 o 9 rano wyzna- 
czono ustanawiając dla niego kuratorem 
Maksyma Juszczyka ze Słotwin. 

Wzywa się zatem nieobecnego, aby u- 
stanowionemu kuratorowi przed terminem 
środków do obrony dostarczył, lub wskazał 
innego pełnomocnika, wszelkie bowiem sku- 
tki z zaniedbania pochodzące sam sobie przy- 
pisza. 

Muszyna, dnia 18 kwietnia 1893. 


L. 10211 [4791 2—83] 

C. k. Sąd powiatowy w Jarosławiu za- 
wiadamia z życia i miejsca pobytu niezna- 
nego Maurycego Thorna, że przeciw niemu 
wniósż Fischel Sitsseles pozew de praes. 27 
czerwca 1893 l. 10211 o 25 zł z pn., na 
który termin do rozprawy drobiazgowej na 
dzień sierpnia 1898 o godzinie 9 rano zo- 
stał wyznaczony. 

Dla Maurycego Thorna ustanawia się 
kuratorem adw. dr. Miinza z Jarosławia, a 
Maurycego Thorna wzywa się, aby ustano- 
wionemu kuratorowi zawczasu udzielił in- 
formacji, lub sądowi innego przedstawił peł- 
nomocnika, inaczej bowiem skutki zaniedba- 
nia sam sobie będzie musiał przypisać. 

Jarosław, 27 czerwea 1898. 


L. 11698 4790 2-3 

C. k. Sąd powiatowy w ZA i 
wiadamia z życia i miejsca pobytu niewia- 
domą Zuzannę Mitschke, że przeciw niej 
i spólnikom wytoczyli Karol i Aniela Fi- 
scherowie spór ustny o uznanie i zaintabu- 
lowanie ich za właścicieli realności nr. 91 
(starej 92) w Jarosławiu na krakowskiem 
i że termin do obrony na 21 sierpnia 1893 
wyznaczono. 

Poleca się zarazem Zuzannie Mitschke, 
by ustanowionemu dla niej kuratorowi adw. 
dr Qrabowskiemu w Jarosławiu dała potrze- 
bna informacyę, względnie innego przedsta- 
wiła pełnomocnika. 

Jarosław, 26 lipca 1898. 


L. 13524 [4718] 
C. k. Sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie poleca wpisanie do rejestru dla 
spółek handlowych przy firmie Gebrider 
Zweig handel żelaza w Krakowie, że spółka 
ta wskutek dobrowolnego porozumienia się 
spólników pomiędzy sobą z dniem 31 gru- 
dnia 1892 rozwiązaną została. 
Kraków, dnia 28 kwietnia 1893. 


wy 


panujących'jw kraju chorób zaraźliwych zwierzęcych, zestawiony na podstawie 


ka z 


sprawozdań c. k. Starostw, przedłożonych od 26 lipca do 3 sierpnia 1898. 


Epizoocya Powiat Miejscowość 
Horodenka | Hanczarów. SĘ 
Kałusz Dubowica. 
Lwów Lwów (miasto), Horbacze. 
: Nowytarg Klikuszowa. 
Nosacizna Przemyśl GIO 
u koni Tłumacz Kłubowee. 
Trembowią| Sobódke strusowska (Łmijówka), Zazdrość, (Nowy 
Tyczyn). 
Złoczów Olesko. 
Bóbrka Podhorce. 
Węąglik Horodenka Qzerniatyn. 
Lwów Dmytrze, Glinna, Horbacze, Siemianówka. 
Brzeżany Płancza wielka, 
Czortków Sosolówka. 
Horodenka Czerniatyn, Kopaczyńee. 
Husiatyn Kopyczyńce, Peremiłów. 
Jaworów Chotyniec. 
Róża Kamionka : ó 
wąglikowa strumiłowaj Nieznanów. i 
Skałal Kołodziejówka, Żerebki królewskie 
Tarnopol Gaje tarnopolskie, Zarudzie. 
Trembowla | Krowinka, Łoszniów. 
Zbaraż Toki. 
Złoczów Ryków. 
Cieszanów Lówceza. 
Jasło Łężyny. i 
EL i Krosno Tylawa, Trzciana. 
c yA = aa ENE s k o Kłyzów. 
Ropczyce Glinik. 


Sprynia. 


Staremiasto 


Zaraza pyskowa 


í | Nowytarg 
i racicowa 


Skałat 


Sambor 
Nowy Sacz | Homrzyska. 
i Lenina wielka. 
Krościenko, Maniów, Sromowce niżne, Szczawnica 
wyżna. 
Kołodziejówka (ob. dw.) 


Z e. k. Namiestnietwa. 


L. 31786 [4636 2—3] | 
OGŁOSZENIE 
w sprawie wypowiedzenia obligacyj pożyczki 
krajowej z roku 1885. 

W myśl uchwały Wysokiego Sejmu z 
dnia 29 września 1892 wypowiada Wydział 
krajowy Królestwa Galicyi i Lodomeryi wraz 
z Wielkiem księstwem Krakowskiem obliga- 
cye galicyjskiej pożyczki krajowej z r. 1885 
z dniem 1 listopada 1898 i z dniem tym, 
w którym także ich oprocentowanie dalsze 
ustaje, uznaje je za płatne. 

Galicyjska Kasa krajowa we Lwowia 
wypłacać będzie od dnia 1 listopada 1893 
wszystkie przedłożone jej obligacye tej po- 
życzki zaopatrzone w bieżące kupony w ich 
nominalnej wartości. 

Wydział krajowy zwraca uwagę wszyst- 
kich właścicieli winkulovanych obligacyj 
pożyczki z roku 1885, że w własnym swoim 
interesie powinni się jak najwcześniej posta 
rać u kompetentnych władz o zezwolenie na 
dewinkulacyę tak, ażeby obligacye te mogły 
być z dniem 1 listopada 1898 zrealizowane. 

Ż Wydziału krajowego 

Królestwa Galieyi i Lodom ryi 
wraz z Wielkiem Księstwem Krakowskiam 

Lwów, dnia 27 lipca 1598 

Marszałek krajowy Zastępca : 

Antoni Jaxa Chamiec w. r. 
Członek Wydziału krajowego: 
Tadeusz Romanowicz w. r. 

Członek Wydziału krajowego : 

Dr. Józef Wereszezyński w. r. 


L. 10549 [4821 1—3] 

C. k. Sąd powiatowy miejsko delego- 
wany w Rzeszowie ogłasza, że firma Bracia 
Tauber w Mistek na SŚlązku pruskim wnio- 
sła przeciw Izraelowi Gitterowi pozew o 
zapłacenie sumy 288 zł. 17 ct. w. a. zpn., 
który zadekretewany do rozprawy drobiazgo- 
wej na dzień 4 sierpnia 1893 o godzinie 9 
ustanowionemu dla pozwanego kuratorowi 
adw. dr. Fischlerowi doręczono. 

Rzeszów, dnia 3 sierpnia 1898.: 


L. 598 [4858 1—3] 

Zawiadamia się Annę lo Tyrnę 20 He- 
rodową, że wskutek skargi Józefa Niedzieli 
pko niej pto 47 zł. 48 ct. wyznaczono do 
rozprawy drobiazgowej termin na dzień 16 
sierpnia 1898 o godz. 9 przed południem. 

Kuratorem dla nieobecnej ustanawia 
się adw. dr. Gustawa Nowaka w Oświęcimie. 

C. k. Sąd powiatowy. 
Oświęcim dnia 17 lipca 1898. 


L. 4729 (4630 1—8] 

C. k. Sąd powiatowy w Wieliczce w 
sporze ustnym Jakóba Samuela 2 im. Her- 
steina przeciw Wolfowi Griezerowi i Schein- 
dli z Hersteinów Wasserbergerowej o wykre 
ślenie prawa zastawu dla sumy 300 zł. ze 
stanu biernego 1/4 części realności lk. 1 w 
Klaśnie dla nieznanych z miejsca pobytu 
Wolfa (Griezera i Scheindli z Hersteinów 
Grizerowej 2 Wasserbergerowej ustanawia 
dr. JakóbaDziewońskiego adwokata wj Wie- 
liczce kuratorem, 


Wolfa Griezera i Scheindlę Wasserber- 
gerową wzywa się, aby przed terminem 11 


i sierpnia 1893 do rozprawy wyznaczonym 


kuratorowi swemu środków do obrony słu- 
żących dostarczyli, lub sobie innego zastę- 
pce obrali w przeciwnym bowiem razie złe 
skutki ztąd wyniknąć mogące sami sobie 
przypisać będą musieli. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Wieliczka, dnia 24 czerwca 1898. 


L. 7910 [4826 1—3] 

© k. Sąd powiatowy w Strzyżowie za- 
wiadamia niewiadomego z życia i miejsea 
pobytu Jana Iwańskiego, pochodzącego z 
Czudcza, który do Ameryki się wydalił, że 
Izrael Reich z Czudeza wniósł przeciw nie 
mu pozew de praes. 14 grudnia 1892 1. 
7910 wskutek którego do rozprawy drobiaz- 
gowej wyznaczono termin na dzień 16 sier- 
pnia 1893 o godzinie 8 zirana ustanawiające 
dla pozwanego Jana Iwańskiego, kuratora 
ad actum w osobie Zygmunta Holcera e. k. 
notaryusza w Strzyżowie. 

Pozwanego Jana Iwańskiego wzywa się 
ażeby udzielił informacyę temuż kuratorowi 
lub innego pełnomocnika dla siebie ustano- 
wił, gdyż złe skutki z zaniedbania tego wy- 
nikłe sam poniesie. 

Strzyżów, 14 grudnia 1892. 


L. 3016 [4827 1—3] 

O. k. Sąd powiatowy w Strzyżowie 
zawiadamia niewiadomych z miejsca pobytu 
Marcina, Karola i Jana Iwańskich, że Izrael 
Reich z Czudeza wniósł pozew dnia 19 maja 
1893 i. 3016 przeciw Balbinie Ciałkosz 
Maryannie Stolarskiej. Antoniemu Iwańskie- 
mu, tudzież przeciw Marcinowi, Karolowi i 
Janowi Iwańskim o zapłacenie kwoty 8 zł. 
10 ct. wa zpn. wskutek e.ego wyznacza do 
rozprawy według postępowania drobnostko- 
wego termin na dzień 16 sierpnia 1893 o 
godz. 8 z rana, ustanawiając dla Marcina, 
Karola i Jana Twańskich kuratora ad actum 
w osobie Zygraunta Holzera ck. notaryusza 
w Strzyżowie. 

Wzywa się Marcina, Karola, i Jana 
Iwańskich, ażeby ustanowionemu dlań kura- 
torowi dostarczyli informacyę, lub innego 
pełnomocnika zamianowali, gdyż złe skutki z 
zaniedbania tego obwiązku wynikłe sami 
poniosą. 


Strzyżów, 19 maja 1893. 


L. 2120 s [4869 1—3] 
C. k. Sąd powiatowy w Gorlicach za- 
wiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
Wasyla Młynaryka, że dnia 16 lutego 1898 
do 1. 2120 wniósł przeciw niemu Jan Urban 
skargę o zapłatę sumy 60 zł. w. a. na które 
równocześnie wyznaczono termin do rozprawy 
na dzień 14 sierpnia 1893 o godz. 9 przed 
południem tudzież, że dla niewiadomego 
z miejsca pobytu pozwanego ustanowiono 
kuratora ad actum w osobie p. dr. Karola 
Neumanna adwokata z Gorlie. 

Będzie zatem rzeczą pozwanego, kura- 
torowi swemu wcześnie udzielić informacyi 
do obrony, lub innego zastępcę sobie usta- 
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go z miejsca pobytu Izraela Jakobera, $0 
przeciw niemu wniósł Dawid Mahler pozew 
de praes. 17 lipca 1898 1. 24241 o wydanie 
nakazu zapłaty sumy wekslowej 250 zł. 8. 
w. z przyn. i że wydany w skutek tego 
pozwu nakaz zapłaty z dnia 18 lipca 1893 
l. 2424] doręczony został ustanowionemu 
dla tegoż kuratorowi adwokatowi dr. Józefowi 
Kopffowi, z substytucyą adw. dr. Smolarskie- 
go w Krakowie i poleca Izraelowi Jakobe- 
rowi, aby temuż kuratorowi potrzebnych 
Środków obrony dostarczył, lub innego peł- 
nomocnika sobie obrał i sądowi o tem do- 
niósł, w przeciwnym bowiem razie skutki 
z tego zaniedbania wyniknąć mogące sam 
sobie przypisze. 
Kraków, 18 lipca 1898. 


nowić, w przeciwnym bowiem razie skutki 
szkodliwe z zaniedbania tych ostrożności 
wyniknąć mogące, pozwany sam sobie przy- 
pisać będzie musiał, 

Gorlice, 17 lutego 1898. 


L. 5145 [4679 2—3] 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Złoczowie zawiadamia niniejszem Mosesa 
ScLapira, że na prośbę Abrahama Kargera 
de praes 12 lipca 1893 do l. 5145 tusądo- 
wą uchwałą z dnia 15 lipca 1898 do 1. 5145 
przeciw niemu o nakaz zapłaty sumy we- 
kslowej 124 zł. wa. zpn. wydany został, gdy 
tenże pozwany Moses Schapira z Życia i 
miejsea pobytu jest niewiadomym, przeto 
c. k. sąd obwodowy w Złoczowie w celu 
zastępowania w niniejszej wedle ustaw wek- 
slowych przeprowadzić się mającej sprawie 
na jego koszt i niebezpieczeństwo ustanowił 
kuratorem tutejszego adw. dr. Billeta z do- 
daniem mu na zastępcę adw. dr. Kołaczko- 
wskiego. 

Upominamy niniejszym edyktem pozwa- 
nego, aby się do ustanowionego kuratora 
zgłosił, i jemu swe kroki obronne podał lub 
innego obrońcę wybrał, c. k. sądowi doniósł 
i w ogóle możebnych do swej obrony środ- 
ków prawnych użył, gdyż w przeciwnym 
razie wynikłe złe skutki samemu sobie bę- 
dzie musiał przypisać. 

Złoczów, dnia 15 lipca 1898. 


L. 15881 [4698 2—3] 

C. k. Sąd krajowy zarządzając na pro- 
śbę Andrzeja Rybarczyka postępowanie w 
celu umorzenia książeczki kasy oszezędności 
m. Krakowa nr. 96422 na imię Andrzeja 
Rybarczyka wystawionej, której saldo w 
dniu 1 stycznia 1898 wynosiło 964 zł. 74 et. 
wa. wzywa każdego posiadacza tej książeczki 
ażeby ją w przeciągu sześciu miesięcy licząc 
od ostatniego ogłoszenia edyktu w „(azecie 
Lwowskiej okazał, tem pewniej, ile że ina- 
czej ta książeczka na ponowne Żądanie za 
pozbawioną wszelkiej mocy uznaną, a kasa 
oszezędności temuż na mocy tej książeczki 
odpowiedzialną nie będzie. 

Kraków, 19 maja 1898. 


L. 23284 [4706 2—3] 

C k. Sąd krajowy jako Trybunał han- 
dlowy w Krakowie zawiadamia niewiadome- 
go z miejsca pobytu Władysława Rozwadow- 
skiego, że przeciw niemu wniósł Kazimierz 
Odrzywolski pozew de praes. 10 lipea 1893 
l. 23284 o wydanie nakazu zapłaty sumy 
wekslowej 1000 zł. i że wydany w skutek 
tego pozwu nakaz zapłaty z dnia 11 lipca 
1893 |. 23284 doręczony został ustanowio- 
nemu dla tegoż kuratorowi adw. dr. Rosen- 
blattowi z substytucyą adw. dr Tomika w 
Krakowie i poleca Władysławowi Rozwa- 
dowskiemu, aby temuż kuratorowi potrze- 
bnych środków obrony dostarczył, lub innego 
pełnomocnika sobie obrał i sądowi o tem 
doniósł, w przeciwnym bowiem razie skutki 
z tego zaniedbania wyniknąć mogące sam 
sobie przypisze. 

Kraków, 11 lipca 1898. 


L. 5106 [4788 2—3] 
C. k. Sąd powiatowy miejsko-delego- 
wany w Nowym Sączu zawiadamia niewia- 
domego z miejsca pobytu Ferdynanda Ko- 
zika, że rezolucyą z dnia 19 marca 1893 1. 
5106 zezwolił na wpis egzekucyjnego prawa 
zastawu dla kwoty 60 zł. z pn. na rzecz 
Jenty Hochbergerowej w stanie biernym re- 
alności jego w Posadowy whl. 46 objętej i 
rezolucyę dotyczącą doręczył do rąk ustano- 
wionego kuratora adw. dr. Wąsikiewicza. 
Nowy Sącz, 20 marca 1898, 


L. 11946 [4709 1—38] 

0. k. Sąd krajowy w Krakowie zawia- 
damia niewiadomych z życia i miejsca po- 
bytu współwłaścicieli realności pod lk. 292 
Dz. VIII. w Krakowie Hendela Wassermana, 
Ohaima Seliga 2 im. Wachsstocka, Hendlę 
Wachsstock, Gołdę Segat, Jakóba Judę Se- 
gata, Dawida Wachsstocka, Estere z Laste- 
rów Wienerową, Chawę z Lasterów Smoliń- 
ską, małol. Dwojrę Laster, małol. Izaaka 
Lastera, oraz dożywotniezkę Mischket Laste- 
rową, iż w celu doręczenia ts. uchwały z 
dnia 21 kwietnia 1893 l. 11946 zarządzają- 
cej w skutek prośby Magistratu miasta Kra- 
kowa egzekucyjne oszacowanie realności pod 
Ik. 282 Dz. VIII w Krakowie położonej, któ - 
ra pustkę uznaną została i w celu zastąpie- 
nia ich w dalszym toku postępowania egze- 
kucyjnego ustanowiono dla nich kuratora w 
osobie adw. dr. Henryka Bermana z substy- 
tucyą adw. dr. Stefana Kichborna. 

Kraków, 21 kwietnia 1898 


L. 6769 [4657 2—8] 
C. k. Sąd obwodowy jako Trybunał 
handlowy zawiadamja niewiadomego z miej- 
sea pobytu Salamona Schenkla, że przeciw 
niemu na prośbę Herscha Griinstenia z dnia 
27 lipca 1893 |. 6769 wydano nakaz zapła- 
ty sumy wekslowej 500 zł. w. a. zpn. i ta- 
kowy wręczono ustanowionemu dla niego 
kuratorowi adwokatowi dr. Uiberalowi w 
Rzeszowie. 

Wzywamy Salamona Sehankla, ażeby 
kuratorowi potrzebnych dokumentów do obro- 
ny dostarczył lub innego zastępcę nstanowił. 

Rzeszów, 27 lipca 1898. 


L. 7470 , [4683 2—3] 
Iwana Hamiłka zawiadamia się, że dia 

niego kurator Antoni Namieśniowski z U- 

strzysk w celu doręczenia uchwały z 28 

czerwca 1891 1. 3885 ustanowiony został. 
Ustrzyki, 26 listopada 1891. 


L. 23410 j ] [4705 2—3] 

O. k. Sąd krajowy jako Trybunał han- 
dlowy w Krakowie zawiadamia niewiadomą 
z miejsca pobytu Maryę Cypres, że przeciw 
niej wniósł Salomon Rittermann pozew de 
praes. 11 lipca 1893 l. 23410 o wydanie 
nakazu zapłaty sumy weksłowej 125 zł. a. 
w.i że wydany w skutek tego pozwu nakaz 
zapłaty z dnia 13 lipca 1893 I. 28410 do- 
ręczony został ustanowionemu dla tejże ku: 
ratorowi adw. dr. Stanisławowi Tomikowi, 
z substytucją adw. dr. Judkiewieza w Kra- 
kowie i poleca Maryi Cypres, aby temuż ku- 
ratorowi potrzebnych środków obrony do- 
starczyła, lub innego pełnomocnika sobie 
obrała i sądowi o tem doniosła, w przeci 
wnym bowiem razie skutki z tego zanie- 
dbania wyniknąć mogące sama sobie przy- 


pisze 


L. 17441 [4710] 

C. k Sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie poleca wpisanie do rejestru dla 
spółek handlowych przy firmie : „Jakubowski 
et Jarra“ w Krakowie : 

i. że dotychczasowy jawny spólnik 
Eugeniusz Kleitz ze spółki „Jakubowski et 
Jarra“ wystąpił i 

2. że spółkę „Jakubowski et Jarra“ 
zastępować będą nadal pozostali wspólnicy : 
Marceli Jakubowski i Marcin Jarra. a to 
każdy z osobna, podpisując takową w ten 
sposób, ża pod wyciśniętą sampiglią firma : 
„Jakubowski et Jarra* podpisze Marceli Ja- 
kubowski: „M. Jakubowski“, zaś Marcin 
Jarra: „M. Jarra. 

Kraków, dnia 26 maja 1893. 


L. 15283 [4778 1—8] 
0. k. Sąd obwodowy jako handlowy 
w Tarnowie zawiadamia, że wskutek pozwu 
wekslowego de pr. 1 sierpnia 1893 1. 15288 
Towarzystwa kredytowego dla handlu 1 prze- 
mysłu w Tarnowie przeciw [zakowi Friedo- 
wi i Mojżeszowi Leiblowi o 270 zł. w. a. 
zpn. dla Mojżesza Leibla jako z miejca po- 
bytu niewiadomego, kuratorem adw, dr. Rin- 
gelheima w Tarnowie ustanowiono i wydany 
nakaz zapłaty kuratorowi doręczono. 
Tarnów, 2 sierpnia 1898. 


"Kraków, 13 lipca 1893 


L. 24187 > ` [4708 2—8] 
O. k. Sąd krajowy jako Trybunał han- 
dlowy w Krakowie zawiadamia niewiadome- 
go z miejsca pobytu Izraela Jabobera, że 
przeciw niemu wniósł Maurycy Lipschütz 
pozew de prs. 17 lipca 1893 I. 24137 o 
wydanie nakazu zapłaty sumy wekslowej 500 
zł. w. a. zpn. i że wydany w skutek tego 
pozwu nakaz zapłaty z dnia 18 lipca 1893 
1. 24137 doręczony został ustanowionemu dla 
tegoż kuratorowi adw. dr. Józefowi Kopffo- 
wi, z substytucyą adw. dr. Smolarskiego w 
Krakowie 1 poleca Izraelowi Jakoberowi, aby 
temuż kuratorowi potrzebnych środków obro- 
ny dostarczył, lub innego pełnomoenika so- 
bie obrał i sądowi o tem doniósł, w prze- 
ciwnym bowiem razie skutki z tego zanie- 
dbania wyniknąć mogące sam sobie przy- 
isze. 
i Kraków, dnia 18 lipca 1893. 


L. 24241 [4702 2—3] 
0. k. Sąd krajowy jako Trybunał han- 
dlowy w Krakowie zawiadamia niewiadome- 


L. 4597 [4804] 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Jaśle poleca wpisanie do rejestru dla firm 
pojedynczych firmy „H. Ochmann*, której 
Hieromin Ochmann używać będzie jako wła- 
ścieiel składu narzędzi wiertniczych i mate- 
ryałów, tudzież agencji i składu komisowe” 
go w Krośnie. 

Jasło, 29 lipca 1898. 


L. 15287 [4781 1—3] 
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ktorem zastępcą wybrany został, następnie 


C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w | zrezygnował, Franiszek Brzyk dyrektorem 


Tarnowie zawiadamia Izaka Frieda i Mojże: | zastępcą wybrany został, w obec 


czego 


Sza Leibla, że w skutek pozwu de praes. 1 | skład Dyrekcyi obecnie stanowią: 


sierpnia 1898 l. 15:87 przez Towarzystwo 
eskontowe w Tarnowie przeciw nim o za- 
płacenie 200 zł. zpn. wniesionego dla nich 
jako z miejsea pobytu niewiadomych kura- 
torem adw. dr. Ringelheima z Tarnowa usta- 
nawiamy i wydany nakaz zapłaty równo- 
cześnie kuratorowi doręczamy. 

Tarnów, 2 sierpnia 1898- 


L. 9605 [4784 1—3] 
C. k. Sąd powiatowy w Bohorodczanach 
podaje do wiadomości, że dnia 11 listopada 
1889 zmarła w starych Bohorodczanach bez 
pozostawienia ostatniej woli rozporządzenia 
Anna z Roszkowiezów Magdij. Sąd niezna- 
jąc miejsca pobytu powołanej do tego spadku 
przez głowę swego ojca Anny Katryniec 
wzywa ją, żeby w przeciągu roku jednego 
licząc od dnia wyrażonego, zgłosiła się (W 
tymże sądzie i wniosła oświadczenie przyję- 
cia spadku, w przeciwnym bowiem razie 
spadek byłby przeprowadzony ze zgłaszają- 
cymi się dziedzicami i z kuratorem Iwanem 
Magdijem dla niej ustanowionym. 
C. k. Sąd powiatowy. 
Bohorodczany, dnia 26 stycznia 1893. 


L. 7108 [4786 1—3] 

C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie 
ustanowił celem doręczenia rezolucyi z dnia 
23 marca 1892 1 1916 w sprawie Sary 
Sichermann przeciw Hnatowi Petryk o wpis 
egzekucyjnego prawa zastawu dla sumy 24 
zł. 15 ct. w. a. zpn. w stanie biernym 1/6 
części ciała hipotecznego lwh. 48 księgi 
gruntowej gminy  katastralnej Nowosiółki 
bal. objętego, Hnata Petryk własnego, dla 
niewiadomego z miejsca pobytu Hnata Petryk 
kuratorem p. Ludwika Riedla z Baligrodu. 

O czem się Hnata Petryk celem strze- 
żenia praw swych zawiadamia. 

Baligród, 10 listopada 1892. 


L. 12918 [4698 1-3] 
C. k. Sąd powiatowy w Stryju oznaj- 
mia niewiadomym z życia i miejsca pobytu 
Agnieszce Palutkiewiez i Wiktoryi Brykal- 
skiej, że Ozyasz Stein, Rozalia Koszów i 
Chrystian Kornberger dnia 13 czerwca 1893 
l. 12918 wnieśli prośbę o wykreślenie pre- 
notacyi prawa zastawu dla sumy 103 2} 
mk. na rzecz Agnieszki Palutkiewiez i Wi- 
ktoryi Brykalskiej w stanie biernym realno- 
ści wyk. kip. 405, 1402 i 1480 ks. gr. gm. 
Stryj oujycych, uskutecznionej że wskutek 
tej prośby wyznaczono po myśli $ 45 ust. 
hip. w sądzie tut. termin na dzień 14 wrze- 
śnia 1898 o godz. 9 rano i dla niewiado 
mych z życia i miejsca pobytu ustanowiono 
kuratorem adw. dr. Aichmüllera w Stryju. 
Stryj, 23 czerwca 1893. 


L. 228 [4785 1—3] 

C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie u- 
stanowił celem doręczenia rezolucji z dnia 
12 marca 1892 l. 1733 w sprawie Izaka 
Lóffelstilla o wpis egzekucyjnego prawa za- 
stawu dla sumy 50 zł. z pn. w stanie bier- 
nym ciała hipotecznego lwh. 70 księgi gr. 
gm. kat Zerniea niżna Antoniego tember- 
skiego własnego dla niewiadomego z miej- 
sca pobytu Antoniego Stemberskiego kura 
torem p. Ludwika Riedla Baligrodu. 

O czem się Antoniego Stemberskiego 
celem strzeżenia praw swych zawiadamia. 


Baligród, 16 stycznia 1898. 


L. 8100 [4787 1—3] 
C. k. Sąd powiatowy w Baligrodzie u= 
stanowił celem doręczenia rezolueyi tabu- 
larnej z dnia 19 sierpnia 1898 1. 5819 w 
sprawie Isaka Keslera o wpis prawa wła- 
sności lwb. 14 ks. gr. gm. katastralnej Ba- 
ligród objętej, Jurka Czubika własnej, przy 
równoczesnem wpisie prawa odkupu takowej 
na rzecz Jurka i Cecylii Czubik dla niewia- 
domych z miejsca pobytu Jurka i Cecylii 
małż. Czubik kuratorem p. Ludwika Riedla 
a Baligrodu. , , i 
O czem się Jurka i Cecylię małż. Czu- 
bik celem strzeżenia praw swych zawiadamia. 
Baligród, 3 grudnia 189%. 
L. 18391 [4714] 
©. k. Sąd krajowy jako handlowy w 
Krakowie ogłasza, iż dnia l czerwca 1898 
wpisano w rejestrze dla Stowarzyszeń za- 
robkowych i gospodarczych przy firmie: „To- 
warzystwo zaliezkowe w Krzeszowicach sto- 
warzyszenie zarejestrowane z odpowiedzial- 
nością ograniczoną“ 
1) iż uchwałą walnego zgromadzenia 
z dnia 11 kwietnia 1892 na wniosek Rady 
nadzorczej z dnia 19 marca 1892 Dyrektor 
pierwszy Jan Walkowski ponownie na tę 
godność wybrany został, , i 
2) iż uchwałą Rady nadzorczej z dnia 
16 marca 1891 w miejsce byłego Dyrektora 
kasyera Juliana Ktgensa Bronisław Janieki 
Dyrektorem kasyerem wybrany został, 
3) że uchwałą Rady nadzorczej z 16 
marca 1891 w miejsce Juliana Etgensa, 
który na miejsee Józefa Majewskiego dyre- 


1) Jan Walkowski dyrektor pierwszy, 

2) Bronisław Janicki dyrektor kasyer, 

3) Franciszek Brzyk dyrektor zastępca 

4) że uchwałą walnego zgromadzenia 
z dnia 11 kwietnia 1892 zmieniono treść $ 
13 statutu i uczyniono dodatek do $ 29 
statutu w sposób w tej uchwale oznaczony 
wreszcie 

5) że firmę Stowarzyszenia podpisywać 
będą wspólnie dwaj dyrektorowie w ten 
sposób, iż pod wyciśniętą stampilią firmą 


podpisy swe „J. Walkowki* i „B Janicki“ 
umieszczą. 

Kraków, 9 czerwca 1898. 
L. 14371 [4708 1—3] 


C k. Sąd krajowy w Krakowie zarzą- 
dza co do zagubionej przez Franciszkę Mro 
wkę książeczki wkładkowej na kwotę 24 zł. 
w. a. opiewającej przez Towarzystwo wzaje- 
mnego kredytu w Krakowie zarejestrowane 
Stowarzyszenie z ograniczoną odpowiedzial- 
nością dnia 31 grudnia 1890 wystawionej 
nr. 3468 zaopatrzonej postępowanie amorty- 
zacyjne i wzywa każdego kto był w posia- 
daniu tej książeczki, aby takową w prze- 
ciągu jednego roku, 6 tygodni i 3 dni od 
dnia ostatniego ogłoszenia w „Gazecie Liwo- 
wskiej* licząc, tut. sądowi przedłożył, w 
przeciwnym bowiem razie na ponowne żą- 
danie książeczka powyższa za umorzoną i 
nieistniejącą u naną zostanie. 


Kraków, 5 maja 1893, | 


L: 5038 [4753 1—3] | 

C. k. Sąd powiatowy w Dobrumilu u- 
stanswia dla niewiadomej z miejsca pobytu 
Anastazyi Jarzyć kuratorem p. Józefa Miku- | 
łowskiego c. k. notaryusza z Dobromiła, w | 
celu doręczenia uchwały tabularnej z 8 go | 
kwietnia 1892 1. 4029 wzywające ją, aby ku- 
ratorowi środki podała. 

Dobromil, 16 czerwca 1898. 


L. 2919 [4758 1—3]; 
C. k. Sąd powiatowy w Dukli wzywa ' 
pełnolet. pupilów z miejsca pobytu niewiad. | 
a to: Antoniego Pisko i Teodora Chromo- 
ge z Cichani, Cecylię Nestoryak z Myscowy, ' 
Michała Mudrego i Jędrzeja Bngla z Polan | 
wzywa się, aby sobie podjęli z tutejszej ka- | 
sy sierocej należące się im odprawy. i 
Dukla, dnia 25 czerwca 1893. 


L. 35119 [4746] | 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy we | 
Iwowie ogłasza niniejszem, że firmę „Josef 
J. Philipp“ w rejestrze handlowym dla firm : 
pojedynczych wpisano i przy takowej uwi-. 
doczniono, że jej właścicielem jest Józef Joel 
Philipp przedsiębiorca młynarski we Lwowie. : 

Lwów, dnia 22 lipea 1898. ! 


L. 22458 [4737 1—3] | 

C. k. Sąd powiatowy miejsko-delego - 
wany w Krakowie zawiadamia z miejsea po- 
bytu niewiadomego Józefa Gabrysiewieza, że 
w sprawie jego z Izakiem Sehónkerem o 85 
zł. ustanowiono dlań kuratorem adw. dr. 
Tomika. 

Poleca mu się tedy, by rzeczonemu 
kuratorowi potrzebnej informaeyi udzielił, ` 
lub innego pełnomoenika sądowi wskażał, 
gdyż inaczej skutki zaniedbania tego sam 
sobie przypisze. 


Kraków, 12 czerwca 1898. 


L. 2487 [4740 1—3] 
C. k. Sąd powiatowy ustanawia dla 
niewiad. z miejsca pobytu Jana Prusia syna 
Jana celem doręczenia temuż tusąd. rezolu- 
cyi hipotecznej z 25 maja 1893 1. 2487 ze- 
zwalsjącej na wpis egzekucyjnego prawa za- 
stawu dla sumy 288 zł. 8 ct. na rzecz gry- 
bowskiego Towarzystwa zaliczkowego na re- 
alności egzekuta kuratorem Miehała Mortu- 
sia i temuż pomienioną rezo-lucyę doręcza. 
Ciężkowice, dnia 25 maja 1893. 


L, 34937 [4776] 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy we 
Lwowie ogłasza niniejszem, że przy firmie 
Bank krajowy królestwa Galicyi i Lodomeryi 
z Wielkiem księstwem Krakowskiem uwido- 
czniono, że prokura p. Andrzeja Romaszkana 
w skutek spensyonowania tegoż zgasła i że 
tenże Bank krajowy udzielił p. Józefowi 
Padewskiemu, szefowi korespondencji Banku 
krajowego, prokurę upoważniającą go do 
podpisywania wspólnie z jednym z dyrekto- 
rów lub zastępcą dyrektora „per procura“ 
firmy Banku krajowego i że p. Józef Pa- 
dewski jako prokurzysia Bankn krajowego 
upoważniony jest do podpisywania wspólnie 
z jednym z dyrektorów lub zastępeą dyrektora 
per procura firmy Banku krajowego w ten 
sposób, że pod stamvilią Banku krajowego 
obok podpisu jednego z dyrektorów, lub 
zastępcy dyrektora podpisywać będzie „p. p. 
J. Padewski. 

We Lwowie, dnia 22 lipca 1898. 


i. 15285 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Tarnowie zawiadamia Mojżesza Leibła, że 
wskutek pozwu de praes. 1 sierpnia 1898 
l. 15285 przez Towarzystwo kredytowe dla 
handlu i przemysłu w Tarnowie przeciw nie- 
mu o zabezpieczenie sumy wekslowej 270 
zł. wyniesionego dla niego jnko z miejsca 
pobytu niewiadomego kuratorem adw. dr. 
Ringelheima z Tarnowa ustanowiono i wy- 
dany nakaz zabezpieczenia kuratorowi do- 
ręczono. 

Tarnów, 2 sierpnia 1898. 


L. 15284 [4779 1—8] 

O: k. Sąd obwodowy, jako handlowy w 
Tarnowie zawiadamia Mojżesza Leibła, że 
wskutek pozwu de praes. 1 sierpnia 1898 1. 
15284 przez Towarzystwo kredytowe dla 
handlu i przemysłu w Tarnowie, przeciw 
niemu o zabezpieczenie sumy wekslowej 180 
zł. wyniesionego, dla niego jako z miejsca 
pobytu niewiadomego kuratorem adw. dr. 
Ringelheima w Tarnowie ustanowiono i wy- 
dany równocześnie nakaz zabezpieczenia te- 
muż kuratorowi doręczono. 

Tarnów, dnia Ż sierpnia 1893. 


L. 5176 [4736 1—38] 

C. k. Sąd obwodowy jako handlowy w 
Złoczowie ogłasza, iż w swych rejestrach 
spółek zarobkowych i gospodarczych dnia 
13 lipca 1898 wpisał przy firmie „powiato- 


[4780 1—3] | 


we Towarzystwo zaliezkowe w Kamionce str. 
stowarzyszenie zarejestrowane z ograniczoną 
poręką* że na walnem zgromadzeniu człon- 
ków tego Towarzystwa odbytem na dniu 28 
kwietnia 1893 wybrani zostali, w myśl prze- 
pisów $ 4 statutu obowiązującego w skład 
Dyrekcyi Wny ks. Michał Cegielski z Ka- 
mionki str. Stanisław hr. Badeni z Radzie- 
chowa, Adam Thulie z Rzepniowa jako dy- 
rektorowie, zaś Wny Stanisław Jodsowski, 
Zygmunt Lewicki i Jan Szawłowski w Ka- 
mionce str. zamieszkali jako zastępey dy- 
rektorów. 
Złoczów, dnia 22 lipca 1898. 


L. 10676 [4734 1—8] 
Č. k. sąd obwodowy w Przemyślu za- 
wiadamia nieznanych z miejsca pobytu Win- 
centego Uzeczugę i Katarzynę Ózeczuga że 
w Sprawie przemyskiej kasy zaliczkowej 
rzemieślników i relników przeciw nim pto 
340 zł. zpn. kuratora ad actum w osobie 
adw. p. dr. Niemczyńskiego z Przemyśla dla 
nieh ustanowił i temuż uchwałę z dnia 20 
maja 1893 1. 7943 rozpisującą publiczną sprze- 
daż realności |. 274 w Przemyślu doręczył. 
Rzeczą więc będzie Wincentego i Ka- 
tarzyny Czeczugów z ustanowionym kurato- 
rem co do obrony swych praw się porozu- 
mieć lub innego pełnomocnika sądowi oznaj- 
mié, w przeciwnym bowiem razie skutki za- 
niedbania sami sobie przypisać będą musieli. 
Przemyśl, 29 lipca 1898. 


Doniesienia prywatne. 


E E 
ariacelskie soom 
O E o N 
Ed 
krople żoladkowe 


sporządzone w aptece pod Aniołem Stróżem 


C. Brady w Kromieryżu (Morawa), 
l stary i znany srodek leczniczy, działający znakomi <ie 
= przeciw wszelkiego rodzaju chorobom żołądka. | 
| Tylko prawdziwe zaopatrzone sa obok umieszczonym znakiem jj 
ochronnym i podpisem. 
Cena flaszki 40 ct., podwójnej 70 ct. 
Składniki są podane. 


pr Prawdziwe Mariseeiskie krople śelądhewe 
ELAraa da nabycia w = a 2 


Lwowie „główny skład apt. dr. Piotr Mikolasch, apt. Jakób Beiser, Stanisław Lachowicz, apt. dr 
T. Zarzycki, Krzyżanowski, Jakób Piepes, Zygmunt Rucker, K. Sklepiński, Wewiórski, Tytus Łazowski— 
w Bełzie apt. Gross — w Bóbrce apt. Balbina Międliska — w Borszezowie apt. M. Piotrow- 
ski — w Brodach apt. Bronisław Witosławski, M.Kulak, W. Landesberg, X. Maryanowski i Sp., 
H. Griinspann — w Brzeżanach apt. Ad. Durst, Łobos — w Buezaezu apt. Kornel Lewicki — 
w Czortkowie apt. Ludwik Noss — w Dąbrowie u apt. W. Heinca, — w Dolinie apt. F. M. 
Traufeliner — w Glinianach apt. A. Helm — w Gródku apt. J. Hescheles, — w Jeziernie 
apt. Czemeryński, Zahradnik - w Jezierzanash apt. A. Kraiński — w Husiatynie apt. Czer- 
ski, Piekarski — w Kamioncee strum. apt. Karol Piepes, Karol Pilewski — w Kopyczyńcach 
apt. Reder — w Krakoweu apt. Feliks Walczak — w Łopatynie apt. St. Griinfeld — w Miel- 


nicey api. Krokowski — w Mostach wielkich apt. J. Zieliński — w Niemirowie apt. Przedrzy- 


mirski — w Pomorzanach apt. A. Aleksiewicz w — Potoku złotym apt. Br. Witkiewicz, — 
w Przemyślanach apt. E. Baranowski — w Olesku apt. A. Kofler w Radziechowia apt. Ja- 
skiewicz — w Rozdole apt. Lud. Mierzwiński — w Samborze apt. Aleksiewicz, Maresch —w Skale 
apt. Wojciech Rogalski — w Skolem apt. A. Lechowski — w Sokalu apt. E. Wysoczański — w 
Stryju act. Chalbazany, Komorowski, Karol Jahr — w Tarnopolu apt. Fleischmann, Fr. Ja- 
mrógiewiez i Kahane — w Tłumaczu apt. Wine. Szankowski — w Turce apt. spadkobierców M, 
Piateka, — w Zbarażu apt. J. Kruh — w Zborowie apt. Rappaport — w Złoczowie apt. Pe- 
tesch, Raprarort — w Żurawnie apt. J. L. Tomaszewski. 19 


Bei der am 1 August 1898 stattgehabten vierzehnten Ziehung der 4 Pre. 50 jahri- 
gen Pfandbriefe in Mark deutscher Reichswshrung der k. k. priv. allg. österr. Boden- 
Oredit-Anstalt wurden nachfolgende Nummern gezogen. 

a Mark 200: 109 250 472 712 1002 1338 3318 3856 5071 5256 5518 5553 5896 
7132 7248 7304. 

a Mark 1000: 7 420 747 998 3978 4136 4893. 

a Mark 2000: 754 987 1686 1985 2101 2312 2822 3568 3754 5241 5553 6005 
6851 7421 7786 9488 9827 10185. 

a Mark 20.000: 670 887 1116 1205 1234 1307. 

Die Rückzahlung der gezogeuen Pfandbriefe erfolgt vom 1 November 1893 an bel 
der Haupteasse der Gesellschaft in Wien, sowie bei den Zahlstellen in Deutschland in 
deutscher Reichswahrung. 

Die Verzinsung dieser Pfandbriefe hórt mit 1 November 1893 auf. Die Coupons der 
gezogenen Pfandbriefe werden zufolge Art. 146 der Statuten zwar fortan ausgezahlt, je- 
kim A der Betrag derselben bei der Einlösung der Pfandbriefe vom Capital in Abzug 

ebracht. 

5 i Nachverzeichnete bei den früheren Verlosungen gezogene 4 Pre. 50-jährige Pfand- 
briefe in Mark deutscher Reichswihrung sind bis heute zur Einlösung nicht prósentirt 
worden, und zwar: 

a Mark 200: 201 293 298 299 446 536 558 673 "11 833 834 902 1055 061 08% 
180 209% 419 481 483 508 516 517 583 709 775 822 872 983 2010 084 208 370 420 
485 505 635 648 720 721 722 723 745 779 780 782 819 820 821 822 968 3213 338 
365 369 473 479 504 506 871 895 4073 491 346 467 727 810 812 877 882 5007 222 
223 224 225 338 341 479 501 504 515 535 557 567 646 689 823 958 960 6015 080 
s A 396 422 774 775 855 929 938 7001 006 101 110 154 167 190 191 226 801 
368 458. 

a Mark 1000: 59 74 86 89 98 216 320 398 428 457 486 582 622 671 672 678 
687 775 842 895 949 960 1801 410 540 541 955 959 995 2150 215 404 433 692 756 
760 764 958 959 992 993 3201 581 535 540 658 733 4000 011 091 092 144 186 300 
303 389 679 735 5243 251 388 418 440. 

a Mark 2000: 128 429 488 786 787 802 1025 584 676 911 2778 914 929 3395 
424 563 571 577 756 803 862 4808 5021 031 033 248 251 550 587 628 683 6064 
325 427 430 555 581 641 1718 786 788 824 826 853 7007 515 603 604 640 661 776 
8034 40 439 484 621 658 661 849 850 9045 079 081 086 119 154 287 288 290 408 
405 440 446 497 745 873 874 10056 05% 079. 1038 

Wien, 1 August 1898. A : 
Wie Direction, 


10 


(. Henneberg s Selden-Fabrik 


in Zürich sendet .„zollfrei* an Private: 


Nowo założony Lwów, 


zakład a«rtystyczno- 
fotogra ficzny 


ml. Fredry 1. 7. 


Bolesław Cybulski 


we Lwowie, przy placu Maryackim 
i poleca: lodownie pokojowe, maszynki ame- 
rykańskie do robienia lodów, maszynki do 
siekania mięsa, maszynki do tarcia migda- 
|łów, samowary rossyjskie mosiężne, tomba- 
p i niklowe, wagi dziesiętne, balansowe 
i zegarowe — wielki wybór okuć do drzwi, 
I okien, pieców i kuchni. 991 


Zmiana mieszlizenia. 


Okulista 
dr. Adam Szulisławski | 


b. asystent kliniki ocznej radey dr. B. Wicher- 


kiewicza w Poznaniu, b. demonstrator kliniki 
prof. Fuchsa w Wiedniu mieszka obsenie 
we Lwowie przy ul. Hetmańskiej 1. 10, 
II. pietro i ordynuje od godz. 12—1 w poł. 


i od godz. 3—4 po poł. 925 


Śrubsztaki, kowadła, szoajdyży i inne na- 
rzędzia dla kowali i ślusarzy 
oleca Piotr Chrząstowski, handel że= 
ła azny we Lwowie, plac kapitulny I. I 
(naprzeciw Katedry). 215 
Cenniki illustr. różnych artykułów do dyspozycji. 


SPORT! 


Najlepsze papierki cygaretowe 
w książeczkach. 

Gatunek bibułki dotąd niebywały. 
Cena książeczki 5 ct. 
do nabycia w sklepach 
S. W. Niemojowskiego 

we Lwowie ul. Teatralna l. 
R ul. L N 6. 


w Krakowie, Sukiennice 25. 
Oraz we wszystkich znaczniejszych handłach 
i trafikach. 102 


Sprzedaż hurtowną, oraz wysyłkę na prowineyę 
uskutecznia 


Zarząd fabryki tutek nieklejonych 
S. W. Niemojowskiego 
we Lwowie, ulica Hetmańska |. 24. 
|| oraz Związek kółek rolniczych w Krakowie. 


HEMOROIDY " 


leczą się radykalnie przez użycie Pigułek i 
0 należytościach bezpośrednich, | Maści Dr. Lebel w Paryżu 45 lat powodzenia. 


stemplowych i ekwiwalentowych | We Twowie w aptekach PP. Miko- 
wraz Z instrukcyą o formalnem  lascna liuckera i Wiewiórskiego; w Krako- 
traktowaniu i zarachowaniu tych | wie w aptekach PP. WPM i PM 
s FEGEŃEWOMEOO 7 DEREL M4 ||. SRC. TEZ IR SM 

należytości. 
% (ena w oprawie 1 zł. 60 et. 


Ustawa sanitarna 


KAWY 


tylko najlepsze AJ A godłem 
SJENESN ELO S$ 


n 
po cenich hurtownych. Wanilii laseczka po 
15 i 20_et. polecają 
Papće i Kościcki 


| 
| 
| 
1014 | 
| 
Lwów, ulica Trzeciego Maja 1. 2. j 


Z 


Już wyszedł! 


nakładem i drukiem księgarni 


WILH. ZUKERKANDLA w Złoczowie 


i do nabycia w każdej księgarni 


PODRĘCZNIK 


praktyczny do ustaw 


Jan fhnatowicz 


poleca 


ORKA (pałac hr. Fredry). 
O A a a a a 


j 
I 
| 
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zae 


urządzony z komfortem, wedle najnowszych wymagań, wykonuje zdjęcia powiększenia 
do naturalnej wielkości, liczne grupy, reprodukcye z najgorszych fotografij, z portretów, 
zdjęcia architektoniczne, kolorowania akwarelowe i olejne, fotografie platynowe w ogóle 
wszelkie najtrudniejsze zamówienia w zakres artystyczno-fotograficzny wchodzące. 
Zakład otwarty od godziny 9 rano do 6 po połndniu — w niedzielę i święta 
tylko do godziny 2 po południu. 


Seiden-Damastev.fl1.15— 11.65 
—.85— 


Seiden- 


schwarze, weisse und far "bige Seidenstofie von 45 kr. bis il. 


11.65 p. Meter — T gestreift, karrirt, gemustert ete. (ca. 240 


versch. Qual. u. 2000 versch. Farben, Dessins ete.) 


Foulards 


Seiden-Ballstoffe —.45—11.65 


Seiden-Grenadines—.85— 7.25 Seiden-Bastkleider 


Seiden-Benaalines 1.20 — 6.— 


porto- und zollfrei in's Haus. Muster umgehend. Briefe n. 
Postkarten 5 kr. Porto. 


Seiden-Fabrik Gł. Henneberg, Zürich. 
kónigl. und kaiserl. Hoflieferant. 


per 


Robe 


Seiden Armiires, Merveilleux, Duchesse ete. 


Schweiz kosten 10 kr., 


ków i innych 


Wyłączny skład dla Galicyi R 
oryginalnych pługów, siewni- 


wyrobów 


ulica Jagiellońska 1. 13. 


121 


Rud. Sacka w Plagwitz pod Lipskiem, A 
S. A. Bubera Synów we Lwowie, 


Części składowe w zapasie. — Cenniki gratis i franko. 
(Impressa) 1033 


Kantor wymiany 


c. K. arz. gale UG Banku hipotecznego 


kupuje i sprzedaje wszelkiego rodzaju papiery i monety po 
kursie dziennym najdokładniejszym nie licząc żadnej prowizyi. 
Jako dobrą i pewną lokacyę poleca: 
4'/, pre. listy hipoteczne 
5 pre. iisty hipoteczne premiowane 
5 pre. listy hipoteczne bez premii 
4 pre. listy Towarz. kredytewego ziemskiego 
4'/, pre. listy Banku krajowego 
4, pre. pożyczuę krajową galicyjską 
4 pre. pożyczkę kraj. galic, koronową, 
4 pre. pożyczkę propinacyjną galicyjską 
5 pre. peżyczkę propinacyjną bukonińską 


4! pre. pożyczkę węgierskiej kolei państwowej 
Æ) pre. pożyczkę prominacyjną węgierską 


4 pre. węgierskie Obligueze indemnizacyjne,, ju 
które to papiery jakoteż i wszelkie renty austryackie Kantor wymiany Banku hipo- @ 
tecznego zawsze kupuje i sprzedaje po cenach najkorzystniejszych. 


Kantor wymiany Banku hipotecznego przyjmuje od P. T. kupujących wszelkie wy» 
osowane a już płatne miejscowe papiery wartościowe, tudzież zapadłe kupony 


Uwaga. 


10.50—43.80 


d. 


najprzędniejsze zerfiny, Wody toaletowe, 
odszezególnione 10 medalami zasługi i 2 dypl o- 


I 

| 

i za gotówkę, bez wszelkiego potrącenia, zaś zamiejscowe, jedynie za potrąceniem 
| mami uznania — mianowicie: 

| 

| 

| 

| 


rzeczywistych kosztów, 


Do efektów, u których wyczerpały się kupony, dostarcza nowych arkuszy 


o urządzeniu służby zdrowia w gmi- 
nach i obszarach dworskich z dnia 2 


jaśminowa, fiołkowa, różana, re- 
1 a TENRO E Perfumy: d E aliona. YEN kuponowych, za wzrotem kosztów, które sam ponosi. 904 
obowiązują y Ytang, Opoponax, Jockey - Club, heliotropowa, 


z Wielkiem Księstwem Krakowskiem. 


N 3 a $ ci h 
z 12 ct. Biblioteki powszechnej , 


Ess Bouquet, piźmowa, Miilefieurs, itp. Flakoni- 
kı po 25, 40, 75 et. 1 zł. 150 itd. 
Perfumy królowej Marysienki. Flakon 2 zł. 


Woda 


Krajowy Skład publiczny dla zboża i spirytusu w Krakowie 


lwowska powszechnie r | 


> ua i poszukiwana |] Miesiąe lipiee 1893. 
Nr. 74—75 LESSING, Natan Mędrzec cena 24 er. | f dia swego przyjemnego, orzeźwiającego i długo 
Nr. 76 17 FREDRO, Zemsta . cena 24 et. | M trwałego zapachu, do skrapiania sukien, cis | I. Zapasy i obrót. 1035 
Nr. — Pan Geldhab . cena 12 et. | gi po A w e — Flakonik mniejszy a| 
Nr. 79—80 — Sluby panieńskie cena 24 ct, | Hot, WIĘKSZY | 2 ig ; j p 
(Dalsze tomiki w druku. 1040 Woda warszawska, odznacza się = k r a j) Oy c h zagranicznych | 
Szczegółowe katalogi na żądanie gratis nadzwyczaj Za Przyj i | 
i franko. przyjemnym kwiatowym chem Flakonik pas rzyjęto | Wydano | Zapas Zapas | Przyjęto | Wydano | Zapas 
wad 95 le e Zł. 80 ut. Produktów —_ 
| 4 ERA ? We a lewandowa podwójna Lwes „ dnia od pierwszego dnia dnia od pierwszego dnia 
a iatka E r wo-ambrowa, są powszechnie kasa] maaa pierwszego | do ostatniego ostatniego | pierwszego | do ostatniego ostatniego 
Na cześć 50-letn. jubileuszu biskupiego naa Jęgodnego apace. "Flak KU Ed, 70,90 za m E zboża metrycznych centnarów; spirytusu hektolitrów a 100 pre. 
m p pi B1 p akon pe HAMA 560 15 Y28385 235175 41615] 152840 = PEUT 
jca ŚW. eona | d ł jest osta- a. 1433-99 | 15851)  93495| 65755] 120883] — 50136 | vorar 
Woda marsza kowska iyjn Wy- o ; 108 96| 12895] 149| 17891] 343486| 359426] 2858:80| 417043] 
jest do nabycia fotografia w wiem razem w perfumeryi, albowiem wykwintny, deli- Boan a s REA hoo E E GE 99-88 „ATA = 
formacie w passe-par-tout oprawionym | | ketay i niezwykle przyjemny. zapach tej wody Bobu i fasoli . 491-90| 4149] 33951| 193-88 664-50 2 A0T4T| 35436 
p p p y przewyższa wszystko, co dotychczas na tem polu Rzepaku 4005 PE 3 e 95:53 308:88| 45615] 
n pi 00 54 44:46 = 45.— = — | = = 
P zostało wynalezionem. Flakon wi 1, mały ct. 50 Wyki . NAA 25256]  143:25 96-58 99.2 50 37 33-1 
ilku odmianach Kukurşdzy di 25 296: 923 13 18355 — 
f III. | 60 il | Wody kolońskie " i gatunkach, prze- Pike = 99:02)  1r—| 8202] — 20266  16337| 3929 | 
GONIA wi AZARI | mace e i E dE we po ct. 15, 20, Prosa . . 22-03 N RA al 246483 15.80 Ż444 | 1579 
25, et. 0 złr, 15 Siem. lnianego 793 = == T r =e e = 
z podpisami w języku francuskim. Nabyć można we Lwowie w sklepach 7:93 z: = 
Cena egz. zł. 3, z przesyłką zł. 3.10. własnych: ul. Kopernika 1. 8, i ulica Ha- Różnych . 0:84 4:75 5418 aa — A. s AB 
Zamówienia m promi przyjmuje jedynie | § licka. w Krakowie Sukiennice 1. 20. w Ogółem _. . | 418562| 86377] 280075| 274864] T61475| 409141 455763 7:4853 
andel papierowy Czerniowcach Rynek 1. 2. — oraz we | GE zł. SAH ść 6267 | 16751 > 52117 | 23227 28595 46749 
O iry s A p = — 9:14 — — — = 
Władysława Zborowicza ||"p*s< rierwszorzeduyeh sklepach i] || Resp waosa ls | = | = Ia] >| =|=| 2 | 


Lwów, ul. Sobieskiego 1. 2. i Stan i obrót poświadczeń składowych i oddzielnie przeniesionych warrantów. 


mem E E 
seere reeeo eee ESEISTA) ra é Wydano Ścią- Wydano Ś 
| Stan  |względnie A Stan Stan  |względnie cią- | Stan | 
Starą wódkę AGN starkę ratafię, -J moe | Ma i pw e mj 
l Yy A b | _ dnia od pierwszego dnia dnia od pierwszego dnia 
rozolisy likiery itp i 9E pierwszego | do ostatniego | ostatniego | pierwszego | do ostatniego | ostatniego | 
, > ||  Zboże: | 
polena c. k. uprzyw. 265 l Ea żeń EM = | R mz 1 zi | s | 1 
Ub t = z Ta : 
EL Rafinerya spirytusu, fabryka rumu, likierów i octu = piske STR 1920 — | 1920 
nysh warrantów sztuk = za = =- = = ma 
Ubezp. LE UD zł. — = = — i = æ = 
H Juliusza Mikolascha «zwa - NAJCE 
8 pirytus: 
„| BRR! składo- 
we Lwowie. |obesp, Sanak Że A 
Oddzielnie przeniesio- be z obrotu 
Skład dla miasta Lwowa ul. Kopernika 9, Dych warraniów sztuk 
ezp. wartość zł, 
[Kwota zaliczona zł. 
jelololololo| olo oj ol stol olo ot] olo ololotolol ole oto ot ol ot” WWANNNNNNNNNNWNANAANANNE Krajowy „Sklad Pabiezny w Krakowie 


Z Drukarni WŁ Łosińskie; o ul. o ul. Czarnieckiego l 12 dom Wernera. kiego L 12 dom Wernera. (Zarządca Wł. J. Weber.) Papier z fabryki papieru J. Fiałkowskich. 


